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I
przez Francie.

Lwów, 28. października.
Dług czao s .w.cty . ir.jiły t k 

minę, jakby na uza.n iu  m cars w 
zależało im tyle, co na zeszłoro­
cznym śniegi). S tanowiska takie 
było uzasadnione przechwałkami, 
że ś  Aiat cały i bez tego zwali się 
do stóp bolszewickiej komunie 
W miarę jednakowoż, ak opóź -iał 
się podbój św iata  przez ewangelję 
Lenina, ros y ,zaś kłopoty we- 
\ nę rznę i ziemia na dobre parzy 
poczęła stopy nten rów bolszewic­
kich — zaczęły się też zabiegi 
jawne, a w w yższym  jeszcze sto­
pniu tajne o pozyskanie jednak 
afirmatywy pań iw kierowniczych. 
Ttm bardzie j,  Ub p ócz sankcjono­
wania władzy sowieckiej spodzie­
wano się po t .m  sukcesie moral­
nym materialnych także korzyści.

Uniizgi wschoduiego barbarzyń­
cę nie tratiły na głazy z :mne 
Wielki krętacz, choć mały polityk. 
Lloyd George wytrwale dzwonił 
rS  to kazanie. On to wp awił w 
ruch machinę, która odpowiednio 
przez niego naoliwiona, autom a­
ty c z n e  p n c a w a ła  w opinji euro- 
jpejsl; ej t a d  posunięciem sprawy 
naprzód.

Objecie r radów przez M c Do­
nalda w Angli a Herriota we Fr.in- 
c i było rękojmią, że ziści się na- 
koniec marzenie Trockich Zino 
wiewów, Cziczer.nów. Anglja dala 
początek. Zaszła jed n a ,  przykra 
niespodzianka. Na zbytniem lory- 
towaniu interesów sowieckich Mac 
Donald kark skręcił, a teraz wy­
kryta najnowsza spraw ka moskie 
wsi ie] komuny zagrodzi mu chyba 
drogę do powrotu na fotel p .ez  - 
denta ruin strów.

I w takim to właśnie momencie, 
gdy cala przewrotność bolszewickie­
go , rządu” wylazła żądł ?m z woru, 
Francja gotuje s ;ę do uznania so­
wietów „de iure“ . P. de Monzie 
spreparował odpowiednio umysły 
komisji i sprawa tak stanęła, /. 
już w ciągu tygodri a sowiety mają 
także zc strony Francji otrzymać 
patent uznający je za pierwszo­
rzędne p ań s tw o !

Rzecz jasna, że uczucia ludności 
nie pó dą w tym wypadku po linji 
aktu rządowego. W ludności gra 
b .w iein  przedewszyslk cm uczucie 
ludzkie, znieważone przez cała

Zaostrzenie stosunków j a p o f i s M i f i s k i c l i .
Wszędzie działa ręka Sowietów*

(Telefoneuiat własny „(lezefy Lwowskiej").

Pogranicze sow., 28. paźdz.
Z Moskwy don-oszą: Gwałtowne 

zaostrzenie stosunków japońsko- 
chińskich, grożące - -  wedle o s ta t ­
nich informacji z Pekinu — Wikro- 
c/eniem armji japońskiej do Ghin. 
jak się okazuje powstało na tle r y ­
walizacji Japonii z sowietami w 
sprawie „pokojowego opanowania" 
Mandż-irr-li. Do ostatniego czasu rząd 
japoński wszelkimi śroci.kanu popie­
rał rewolucyjny rzad tzan-Gu-Luia 
którego program zawierał nawet - -  
w  razie jego dojścia do zwycięstwa, 
udzielenie Japorrji szerokich polity­
czno - gospod?.rezycli koncesji w 
Mandżurii". W tym też celu doko­
nano ostatnio — nie bez czynnego 
poparcia strony Japonii - -  z n a ­
nego przewrotu w Pekinie, oraz u- 
sunięto od władzy prezydenta repu­
bliki chińskiej Tsao-Kuna i jego n a ­
czelnego w„dza s<*n Wu-Pej-Fuia.

J e d n a k  w  o s t a t n i c h  d n iac h  W y ­
jaśn i ło  s ię  że  C z a n -G u -L ir i  w b r e w  
p i e r w o t n y m  p izy in z^c zb m o m . z a ­
w a r ł  ■/. . so w ie ta m i  u k ła d ,  k t ó r y  f a k ­
t y c z n i e  o d d a je  w  rę c e  b o l s z e w i k ó w  
c a łą  M a n d ż u r ię  p ó łn o c n a .  D opiew a"/ 
n a  p odyfaw  ie te g o  u k ła d u  s o w  e ty  
m a ja  o b ia e  w  s w e  p o s i a d a n ie  w s c h o ­
du  k>l£WńsRifi ko lc  e ż e l a z n e  (o czcm  
d o n ie ś l i ś m y  w  . .G az , L \v . ‘‘). k tó r e  
d o p ie ro  po 60 l a ta c h  p r z e c h o d z ą  na 
w ł a s n o ś ć  . .n i e z a le ż n e g o  iv ą d u  m a u -  
d źu rsk ie sco ’* - -  C / u n - C u - L j n  u d z ie ­
lił t e m  s a m e m  s o w ie t o m  p r a w a

wprowadzenia na teren mandżurski 
znacznych bolszcw ickich oddziałów 
wojskowych celem „ochrony lsn.it 
kolejowych irjrz zapewnienia bez-’ 
pieczeńsiwa na  obsżar;ze kolejo­
wym".

Baiszewicy rzecz' jasna — 
prz\ stąpili natychmiast do wyko. 
rzy stania swych „nowo-nabytych 
praw’" i zac/cii spieszną koncentra­
cje sww J i  wojsk w rejonach Czyty 
i innych stacji pogranicznych, aby 
następnie obsadzić niemi Mandżu­
rię. Przyw ódca rewołucjonSstów 
chińskich wprowadzenie oJidzra'ów 
sowieckich ma umożliwić przesunię. 
ciem swej armji na terytorium po­
łudniowych Chin.

powiedziawszy się o tych naj­
nowszy eh ..kombinacjach" zmierza­
jących jawn-c do podboju Mandżurii 
przez bolszewików, rzad japoński 
natychmiast zarządził wzmocnienie 
swej załogi w Port-Ariurze. a po­
nad,o wysiał anaczne posiłki do 
Mandżurii. Równocraśimić — jak 
twierdzą w kdhA-h moskiewskich — 
Japonja “u mAyluita innych wie!-, 
kich m o t jr s tw  ma się otw arefe
przyłączyć, do ieJf)4ro z wal cza- 

' cych z sobą obozów ciuńskWi i w 
• ten sposób osUitec/nie pn iw y t kres 

wojnie domowei w t  lunach. a za­
razem zą ^ y araritować sob;e pewne 

slretb wpływów", co do których 
laion.hi dawni' już rości „nieza­
przeczalne prawa".

metodę sprawowania rządów p o i  
knutem bolszewickim. Ale rząd* 
jako wyraz historycznych dążr.ości 

nriujących w podświadomości na­
rodu, nie umie kierować się tymi 
względami. Polityka s:n tym enla- 
l zmu uchodzi za zgubę. Jvśl. też 
dzisiejszy rząd francuski przymyka 
oczy na okrucieństwa m oskiewsk ej, 
krwiożerczej bestji, w zamian za 
rękojmię, iż in ten sy  państwowe 
zyskują na tem, nikt nie może mu 
z te ; przyczyny uczynić zarzutów 

Czegóż jednak spodziewa się p. 1 
Herriot po narzuceniu swemu na­
rodowo aecyzji tak sprzecznej z 
uczuciami ludności? Aby odpowie- j 
dzieć na t> pytanie p a m ;ętać na- i 
l?żv, ż Francja pozostawała przed '

wojną w s juszu z Rosją i soju­
szowi temu w znacznej mierze za- 
wd ięczala moż :osp obrony, gdy 
Njemey napadły na nią. Dzisiaj 
wobec wzrastającej potęgi pobitych 
Niemiec, kipiących żądzą odwetu. 
Francja szuka znowu oparcia na 
wschodzie. Łaknie go tem bardziej, 
że coraz watpliwszem staje się, by 
w razie wybuchu nowej wojny u- 
dało się wskrzesić dawną ententę. 
Coraz dalej odbiega w swych za­
mierzeniach potężna jjj^oojusznicżka 
F r a n c j i  Anglja nie kryjąc germano- 
filskich tendencji swej polityku Ame­
ryka również nie okazuje chęci na­
stawienia k a k u  p o r a ź  drugi w o- 
bronie ideałów, w imię których to­
czyła się o tatnia wielka wojna, a

które... podeptał traktat pokojowy. 
C odo  Włoch wresz.ie to ich ,,ego- 
ismo sacro“, nasyciwszy się  chwi­
lowo zdobytym na Austrji łupem, 
zwraca się obecnie wprost przeciw­
ko Francji, jako tej jedynej z są ­
siedzkich potencyj, której urwaćby 
się coś dało.

Nic dziwnego przeto, iż Fran­
cja próbuje wciągnąć Ro ję nnpo- 
wrót w sf.-rę swego a pływu i sp a ­
raliżować wpływy > iemieckie, tak 
silnie tam zakorzenione.

Czy jednak jest rzeczą praw do­
podobną, iż uda jej s ę uzyskać lo 
przez uz .asie sowietów ? Czy ono 
p zynajmniej otworzy jej drogę do 
slw'orzenia z czasem takiej konste- 
Dcji polilyczn j, któr.i zmusi aby 
Rosję do stanięcia przy jej boku?

Odpowiędź na to dał Zinowiew 
istem do an .ie łsk ich  komunistów, 

nakazujący im rewoltomranie armji 
angielskiej, a wystosowany w chwili 
właśnie, gdy Mac D nald w obro­
nie traktatu z sowietami nastawi! 
gard ło  pod nóż. Po ńi: w,u asie 
przyszedł angielski labourzy ta do 
przekonania, że w Rosji nie ma 
obecnie rządu, jest tylko zarząd 
międzynarodówki bolszewickiej d ą ­
żącej ws elkiemi sposobami d ^  pod­
minowania świata.

Przypuszczać zaś, że ów inter­
nacjonał, wyzn .czający sobie za cel 
ob-lenie wszelkich rządów, obale­
nie dotychczasowego pojęcia pań- 
s w a  wogóle, ze lira uzzyiić  wy­

jątek  d l i  Francji, byłoby przecież 
dz eciństwem. Diatego też akc ja de 
Monziego pod patronatem Herriot >. 
•wydaje nam się wielkim błędem, 
tem bardziej ubolewan a g- duvm z 
nasraj strony, że idzie tu Fran- 
ję, ku której lgną r.aj^oręt-ze na­

sze sympatje i z którą w ążą. nas 
raktaty.

NOWE ZAJŚCIE W REDAKCJI 
..DZ1DNNIKA EYDCiOJśKlFGO".

W arszaw a, 28. p a ź d z i e r n ik a .
Z Bydgoszczy donoszą, że- w" związ­
ku z zajściem w redakcji . I łziewjikn 
bydgoskiego" przybył do red*.-ciii 
porucznik 65 p. p. Kazimierz źćuhr i 
znieważył czynnie naczelnego re­
daktora p. I efkę. O) i cera owego 
współpracownicy redakcji rozbroili 
z szpili, rewolweru i s/.picnuy i za- 
"trzymali go Jo nadoiśm:a pilkcjh — 
Dziennik, warszawskie apeluj;! do 
zastępcy ministra Sikorski.-..;- >• ażeby 
z lik w id o w a ł jak  n a jp rę d z e j tę  p izy «  
krą sprawę.

■50 O d  d z i ś  c o d z i e n n i e  m
od godziny 8-me| wieczorem do  1-szeJ w noty

lioRCBPt picrisszorẑ nej orkiestry ..KOSCIIA"
: udziałem skrzyp ka Harry ego, zwanego królem „Shimmy“ 

Znakomita kawa z pianką“  na sposób wiedeński, czekolada, herbata, wina, l ikiery i inne napoje pierwszorzędnej jakości.
Od g o d z  8 — 9  ra n o  n o d a i a  s i e  S r t i w « l « n i a  u r z ę d n i c z e  d la  P. T. U r z e d n i  ów.

K a w ia rn ia  do la  P a ix
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HOŁD SIENKIEW ICZOW I.
Warszaw . 27. pażd iern ka.

(Tel. G. L.) Wśród li-zn ch de­
pesz, k tó re  nadeszły w ostatnie: 
chwili do kom ite tu  przen esienia 
zw łok  H en ry k a  S ienkiewicza znaj­
dują  się nas tępu jące  te legram y: 
„Praga. K om ite t  u z c z e n a  H en ­
ryka  S ienkiewicza pizesj ła do rąk  
prezesa Libickiego go ąee podzię­
k o w an ie  za odd ne m u u ługi i 
zapew nia, że pam ięć wspólnej 
p racy dla uczczenia w ielk iego pi­
sarza i obyw ate la  H en ry k a  Sien­
k iew icza nigdy nie zaginie w n a ­
szych se rcac h 1'. P odp isany  prezes 
Fuhrich  Józef.

Nowogródek. 27. października. 
(Tel. G. L.) Wczoraj w salach w o- 
j e w ó iz tw a  odbyła się uroczysta  
akadem ja  k u  czci H enryka  Sien­
kiewicza, na k tóre j  prócz przed­
stawicieli władz i duchow ieństw a  
obecni byli delegaci rozmaitych 
organizacji i przedstawiciele spo­
łeczeństwa. W  sobotę, gdy zwłoki 
S ienkiewicza s tanę ły  na ziemi pol­
skiej, dzw ony koście lne  oznajm iły  
o rozpoczynającem  się n abożeń ­
s tw ie  ż Jo h n e m .

Bud 1 pB3zt. 27. października. 
(Teł. G. L.) W  zw iązku  z przenie- 
s en em zw ;ok  H enryka  S ienkie­
wicza odbyło się uroczyste nabo­
żeństw o w kościele ko ro n acy j­
nym. celebrowane przez ks. bi­
sk u p a  hr. Nemesa. Uroczysta a- 
k ad em ja  odbyła się w parlam encie. 
Tego dnia odbyło się p rzedstaw ie­
nie „Quo v a d 's “ przed k tó rcm  
w y k o n an o  polski h j r a n  narodow y. 
W  u-oczystości wzięło udział po­
se ls tw o  polskie, 1 czne ko ła  tut. 
Po lonji oraz s tow arzyszen ia  n a ­
ukow e i ku ltu ra lne .

Kjszyce. 27. października. (Tel.
G. L.) W  dniu 26. b. m, odbył 
się s ta ran iem  w icenonsu la tu  pol­
skiego u roczysty  obchód n i cześć 
S ięck  ewicza, urządzony przez sło­
w ack ą  Macierz szkolna W  obcho­
dzie wzięły udział władze oraz 
liczne rzesze publiczności. Uroczy­
stość zagaił serdecznem  przem ó­
w ieniem  m iejscow y żupan Dr. 
R um an, poczem p. Pogonow ski 
wygłosił odczyt.

p n  .u i -O r» mm
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Zbrodrria uczonego.
Przełożyła Elma.

^(Ciąsr dalszy.)
Siostrą zaintercsowaTcm się na­

rowili z bratem. Rozpatrywałem 
też niejednokrotnie ewentualność 
uczynienia jej mą żoną — a wiem, 
że i ona chetnie podałaby mi rękę 
na wspólne życie, rozsądek jednak 
nie pozwalał mi dotąd na s tw orze­
nie rodziny.

Mim o mych odkryć w dziedzinie 
■resekcji j przeszczepiania poszcze­
gólnych organów, odkryć, które 
pan onokurator nazwał pochlebnie 
„znakomitemi", a które — nawiasem 
powiedziawszy — zawdzięczałem 
nietyiko wiedzy, przezeimndie zdo­
bytej, lecz również odwadze w jej za 
stosowaniu, pomimo pracy usilnej i 
tantowiadającej się już ńaw et s ła ­
wy, środki me były zbyt ograniczo­
ne, gdyż cały mój zarobek tonął w 
doświadczeniach, które z czasem 
w przedłużeniu istnienia jednostki 
wyłonią dobro ludzkości całej....

Jakże więc było w łych warun-

..GAZCTA LWOWSKA*

Mi\ S ienkiewicza
Wa stawa, 27 paździ?rni'a (Tel

G. L j .  Dziś w go. z irach rannych 
odbvło się uroczyste z ło i .n ie  zwłok
H. S ;enkiewicza do krypty pod- 
z emnej w ka edrze św. fana. Na 
uroczystości obeesi byli p. P r e z /- 
de t Rzeczypospolitej Wojciecho­
wski ze świtą, Marszałkowie Sej­
mu i Sena u, Rząd z Premjeiem 
Grabskim na czele, korpus" dyplo­
matyczny, władze Sidowe i admi- 
r.istrac j e, generalicja, przedsta­
wiciele instytucji literackie!) i dzien­
nikarskich oraz przedstawiciele 
wszystkich warstw  spo erznych.
0  godz. 10 rozpoczęła :ię uroczy­
sta Msza św. celebrow ani rrzez 
Kar yna a brym asa ks Arcybisku­
pa Dalbo a w asystencji 8 nrcy- 
bi kupów i biskupów z ks. Kardy­
nałem Arcybiskupem Kakowskim 
na czele. Trumna um ieszczeń1 na 
wspaniał m katafalku jena S b s -  
skibąo tonęia w powodzi ś w ia t ł )
1 kwia ów. W arlę  h o ;o ro w ą przy 
krfafaiku pełniło wojsko P enia 
r ligijne wykonały połączone chó y 
Lut. i i Echa. Nawy bocz: e wypeł-

fiurini o Sienbiewitzu.
Lwów, 28 paź ląiernika.

Z pow odu  sprowadzenia zwłok 
Sienkiewicza do Polski pisze zna­
ny k iy t /k  ruski K e d ry n :

, Jeśli dz ś zmartwychwstała 
Rzeczpospolita urządza triumfalny 
wjazd rei kwiom Henryka Sienk e- 
wicza, to tkwi w tem głęboki sens. 
Nie naroaow a potrzeba kazała Po- 
akom iść w latach 1918-20 zbroj­

nym pochodem na Wschód .. N.e 
s .c jaina sprawiedliwość krzała 
dzielić zdobyte ziemie pomiędzy 

ojrkowych oiedników. Nie p o li­
tyczny rozum p zwala stać przez 
szereg lat u władzy ludziom, k tó ­
rzy rug ją wszelkie obconarodowe 
dążenia i sięgają nawet po nazwę 
narodów, które ulegte w zb ojnej 
wojno-. W szystko to jest tw o re i  
nie polityka, !ecz pilarza. O u, H n -

•kacli sprzęgać me losy z kobietą — 
zwłaszcza z kobietą kochaną, któ­
ra nietylko nie zdoła być mi pomo­
cną w  mein dziele, lecz nadto oder­
wie, na własność zabierze sobie 
część mego życia, ten okruch ży- 
eia zbiorowego. którego czu.ię *-ic i u- 
znaję — tytko depozytariuszem.

Molly, natura w-rażliwa i p rze­
nikliwa. czuła i rozumiała to do­
brze. bolejąc nad tym stanem rze­
czy.

Pełną wice miałem giowę tych 
myśli, celną obrazów rozpaczy f a - ' 
mcs’a i słodkiej rezyguaciji Molly, 
dochodząc do skromnego mieszka­
nia, jakie na peryferji miasta zaj­
mowałem.

Zastałem w  przedpokoju troje 
pacjentów, oczekujących mego po­
w rotu : młodą matkę, karmiącą swą 
dziecinę, s tarą  a biedmt bardzo kobie 

tę 1 p. Berapiiłer, miljardora-fiłan- 
tropa, „króla stali'', którego odrązu 
jiDoznanierri po spotykanych nieraz w 
dziennikach i pismach illusfrowa- 
nych jego Podobiznach. Upewniam 
panów. iż weszli każde do mego or- 
dynacyjniego pokoju należną sob'c 
kdlcja: służąca w skazała  mi młodą 
kobietę z dzieckiem, lako najwcze­
śniej przybyłą, po niej staruszko —

z dnia 29, października 19J4.

Ugnę by y mnóstwem wieńców 
złożonych przez d  legacie z ;ó .-  
ny .h  stron Państwa.

Po Mszy św. ks. prałat prof. 
Szlagowski wygłesił w span ia łą  m ;- 
wę pogrzebom ą, która wywarła głę­
bokie wrażenie na cbecnych. Na­
stępnie ks. kardynał Dalb r w asy 
s tncji duchowieństwa podszed tio 
kat f.lku i odprawił modły żało­
bne. Orkiestra O rery  warsz. pod 
batutą dyr. Młynarskiego odegrała 
marsza żałobnego Chopina. Sokoli 
wzięli Dumne z katafa'ku i przenie­
śli ą do podz:emne krypty. W tym 
czas e a i t r ie r ja  dała r a wę hono­
rową. Kry ta w z bo ar:a wedle pla­
nu a chitekty Jakimowicza, ut:zy- 
i: a ::■) j st w st iu prostym i wy- 

iera poważne wra en e. Po zloże- 
n u tu m n y  do krypty ostatni hołd  
oddali Henrykowi Sienkiewiczowi 
Pan Pre?ydent Rzeczp s olitej. 
Rząd korp s dyplomat,czny i t. d 
Uroczystość żałobna zakończyła : ię 
o godz. 12 w południe. Popołudniu 
krypta będzie otwart? dla pub li­
czności.

ryk Sienkiewicz, ur dził duszę 
współczesnego Polaka. Na ■ nim 
wychowały się i wychowują, dalej 
polskie pokolenia. Fanatyczna w a- 
ra w mesjanistyczne p >słannictwo 
Polski na kr sach przyświeca d iś 
p lit/kom  polskim w ich realne 
pracy tak, jak itn to wpoił au to r 
T. logji.

..Nie (ylko polska młodzież 
zachwyca się Trylogją. Możn 
śmiało powiedzieć, że historję U- 
krainy z-po łow y XVII, wieku za? 
u raińska- .młodzież «  , Ogniem i 
nreczem". Jaka g łęboka  ironja 
i ile w tem naszej tiagedji!

...Jeśli nasze społeczeństwo 
powinno z czcią spoglądać] na 
osiatnią drogę, wielkiego artysiy  
bez względu na jego narodowość, 
to pog zeb duchow ego „ idobyw cy  
kreów** prw jinujel w głuchem 
i ponurem milczeniu*1.

— BI MlffIBaBBBM— — a— ■  
upewniam również, że słowem jed- 
nem nie zdradziłem ochoty przerwa­
nia zb^'t rozwlekłych wywodów i 

jrpisó-w ich cierpieli, że z Jiajsler.upu- 
futniej.szą pieczołowitością i calem 
napięciem uwagi starałem .się ulżyć 
iclt niedoli. A jednak serce waliło 
mi, jak młotem. Mister Be-rgwilleir 
znany jest ogólnie z dobroczynno­
ści i szlachetnych celów, jakim po­
święca znaczną cześć swej kolonii, 
li ej fortuny. Wiem — i cenię to w 
nim — że sw e milljardy zdobył siłą 
'własnej przedsiębiorczości i inteli­
gencji. Rozgrzeszam go też najzin 
pełniej, jcżli się nieraz zdarzyło, że 
w  swym pochodzie po szlakach for­
tuny ^ostrzygł tu i tam wełnę na­
potkanego na swei powodzenia peł 
lici drodze stada baranów .i owiec, 
skoro dziś, dzięki tym po strzyż y- 
norn. może kierować po części tern 
stadem, wiodąc jc ku egzystencji 
szczęśliwszej i dostojniejszej, mniej 
bowiem zmaterializowanej1.. W yo­
brażałem też sobie, że Mr. Bfeug- 
w ile r  musiał coś niecoś zasłyszeć 
u moich odkryciach \ że przychodzi 
do mnie z oferta sw ego nieocenio­
nego poparcia. Poczęły -ozwiijić sic 
przedeinną perspektyw y szczęścia 
i s ław y; na ich tle, w  ich ramach,

Stosunki Sienkiewicza z „63 
zetą Lwowską".
Lwów, 28. października-

Dr. F. Bostel ogłesił bardzo cie­
kawy artykuł p. t. ..Z twórczości 
Henryka Sienk-cwicza’’. Dowiaduje­
my się zeń, jak bhskie w ęzły łączy- 
te  znąkomiteso pisarza z „Gazeta 
L w ow ską-’ w latach, kiedy kiero­
w a li  tem pismem W ładysław  Lo- 
zSski i Adam Krechowiecki.

P ierw szy  łącznik sięga r. 1879. 
w którym na szpaltach „Gazety’- 
zr.alazty się listy autora trylogii zc 
Szczawnicy, z Wenecji i z Rzyimr, 
nowele „Janko muzykant" i „Orno-', 
wreszcie przeimujący do głębi dro­
biazg ,.Z pa;niętnika korepety tora’', 
malujący żywemi barwami straszne 
storunki w szkole rosyjskiej.

Cenzura rosyjska nowelki tej nie 
puściła w W arszawie. Sienkiewicz 
lękając się przykrości, ogłosił ją vr 
„Gazlcie lwowskiej" bezimiennie, 
potem przerobił ' wydał p. t. „Z pa- 
mietnika poznańskiego nauczycie­
la ' .  Słusznie Podkreśla p. E*,u»;te!, że
winna ona co rychli ej ukazać się . w 
przedruku w pierwotucm brz^iem ii.

Łoziński, 'ak wfdaJ z listów, o- 
mawiał z .S-t-nkicn ic-zeni projekt 
objęcia przezeń stanowiska 'stałego 
korcspondcitta z W ar z«\vy i z Ro­
sją Sienkiewicz zgodził się ną to, 
.postaw i] Jednak zc swej ^ ro n y  w a . 
runek naiściślej-zc: bezimienności.
Czy -.akie listy z War.-z.-. ,vy druko­
wał w „Gazecie I v-,.“ — dojść nic* 
podobna.

Za redakcji Krecliowieckiego 
przerwane na  czas jakiś stosunk: 
Sienikiewtcza z naszem pismem n a­
wiązały s ię  na nowo, a następstwem 
tego było, iż właśnie w odcinku li­
terackim „Gazety L y  owak.’* uka­
zyw ały sic koleino jogo prace. ..-Na 
jasnym brzegu", „krzyżacy-', ..Kor­
decki-’. ,.Na polu chwały", X e g « i -  
da indyjska". ,.' ‘iokles". „Dzwon­
nik ’ i „Sonata księżycowa**.

H H B B B B B B B D B H H N i D

Czytajcie 
.. „Szczutkau

majaczyła mi słodka twarzyczka 
ukochanej Molly.

Doktorze ‘ — zaczął z miejsca 
Mr. BergwiUęr — proszę o zbada­
nie milę dokładnie, chce prawdę u- 
s łyszeć z ust pana. Musze poznać 
,ią c a fą i bez osłonek. Wiedząc, kim 
jestem, wątpić pan nic możesz, że 
szczędzić mu nic będę uznania — i 
jego konkretnych dowodów.

Widzieliście na tem miejscu, pa­
nowie, w  pacjencie moim okaz czło­
wieka w  całej pełni życia, sił rsŁ - 
cznych i psychicznych, gotowego 
do wzięcia się za bary z każdą trud­
nością, do podjęcia zadań, przera­
stających zdolność i. możność prze­
ciętną. W  cli wili zin yicaia sic jego 
u mnie była to ruina człowieka. Zre­
sztą akta sądowe stwierdzają praw­
dziwość słóur moich. Organizm jego 
toczyła choroba, którą z łatwością 
rozpoznałem odrazu: była to cięż­
ka niedomoga serca- chroniczna M y  
ocarditis. Arytmia szalona — nieró­
wnych uderzeń pubu mogłem doli­
czyć się ledwo 23 na minutę!

(C. d. n.J
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Z RADY MINISTRÓW, 
Warszawa, 28 października. (T J  

O- L-). Rada Ministrów in  p >sL - 
dzeniu w dniu 27 b. in. paw z i tła  
następujące uchw ały: Utworzenie 
centralnego Biura dla zwalczania 
obiegu ^wydawnictw pornografi 
cznych — Pro ekt ustaw y w sp:a- 
wie przystąoienia Rzeczypospolite 
do międzynarodowej konwencji n.e 
trycznei, podpisanej w Paryżu 2 
maja 1875 wraz z  odnośnym regn 
laminein i do konwencji dodatko­
wej metrycznej, podpisanej w Se- 
vres 6 października 1921. — Pro­
jekt ustawy o przedłużenie terminu 
ustalonego w art 20 konwencj 
handlowej między Rzeczypospolitą 
P o 'ską  a republiką f aucuską pod­
pisanej w Paryżu 6 lut go 1922 w 
brzmień u, uzupełnionem ustawą z 
25 lipca 1924,

UROCZYSTE UCZCZENIE PAMIĘ­
CI HENRYKA SIENKIEWICZA.

Czerniowee, 28. paźdz. (Tol. \\T. 
O. L.) Przowiczienie zwłok Henry­
ka Sienkiewicza z Vevey w  Szwaj­
carii do W arszawy, odbito się ży­
we 111 echem wszędzie- adrie tylko 
znajdują się Polacy. Polonia czer­
ni o w. (Postanowiła również irozcić 
pamięć wielkiego pisarza, czemu 
clala w yraz  w  odpowiedniej .uchwa­
le Polskiej Rady Narodowej. W  wy­
konaniu tej uchwały, zajęta się 
istniejąca w  łorńe Tow arzystw a 
Bratniej Pomocy i Czytelni Polskiej 
w  Czeriiiowcacli Sek-cia naukow o, 
literacka urządzeniem inno czystej A- 
kademji, która się odbyta 26. b.

ZGON WYBITNEGO DZIAŁACZA 
POLITYCZNFGO NA BUKOWINIE.

Czerpiowco, 28. paźdz. (Tet. wf. 
G. L.) W Storożyńicu. rodaionym 
majątku swym, zmarł nagle dr. Jan . 
cu Flondor. przeżyw szy lat 59. Su. 
zmarły należał do najwybitniej­
szych działaczy .politycznych w k ra ­
ju. Znany jest jego zatarg z śp. po­
stem Mik-otaiein W assdka. wskutek 
którego ustąpił na razie z areny po. 
litycznej. Najwybitniejszą rolę ode­
grał po rożna tnięciu sie monarchji 
austro-węgierskie i. stanąwszy ną 
czele rum. Rady Narodowej. Zamia­
nowany ministrem dli a Bukowiny, 
niedługo pozostał na tern stanowi­
sku. Do Polaków bukowińskich od­
nosił się z wielka 'życzliwością. Je­
go inicjatywie zawdzięczać należy 
upadstwowieiuc gimnazjum polskie­
go w Czcrniowcach, które po cz.te- 
roWiuem istnieniu rząd liberalny 
zwinął.

 <y-—

DOSTOJNY GOŚĆ W CZER- 
NIOWCACH.

Czerniowce. 28. paźdz. (Tek O.
■ ewif tu w  zeszłym tygo­

dniu pełnomocny mi.nks.ter. po­
seł japoński w Bukareszcie, Konina 
Honigutclii 7j attache poselstwa, ce 
jem oibznaioniienia się ze stosunka- 
ira miejscowymi. Odwiedzńł konsula 
Rzpttei Polskiej p. Lorenowicza i w 
jego tow arzystw ie jeździł do 
Botuszan > S-uczawy. W  Satcza- 
wie zwiedzi, kościoły i cytadelę, a 
kowsiuł zwrócił mm uwasrc na szań­
ce Sobieskiego. Poseł Honiigurtchi 
zna Kterature polską i — jak 0 - 
śwradczyt konsulowi — Sienkiewi­
cza ,.0uo vadis’1 czytał w tłuma­
czeniu japońskiem.

Pożyczka zasiew iii;)oteczny.
DELEGACI MINISTERSTWA SKARBU WYJECHALI DO ANGLJI

AMERYKI.

(Telefonem ot! n aszeg o  Korespondenta .)

W arszaw a, 28. października. (Z )
Korespondent Was/. dnw iduje  się, 

żc z ramienia Ministerstwa skarbu 
bawią obecnie w Anglii i Stanach 
Zjednocz, delegacie, które zabie­
gają o uzyskanie dla Polski dogoti-

rej pożyczki pod zastaw hipoteczny. 
Pozatem w kołach finansowych 0- 

pow;adaja, że pobyt tych delegatów 
za granicą pizostaie w związku 

z bliskiem wprowadzeniem u nas w 
życie monopolu s p iy  bisowego.

Z s r s i i i l z e i i i e  Związku 
dziennikarzy polskich.

Sprawa zatargu „Rzeczypospolite!"
Warszawa, 28 października (Te!. 

G L.). Wczoraj odbyto się w W ar­
szaw e p erwsze W Ine Zgroma­
dzeń e Związku Syndykatów dzien- 

ikarzy polskich, przy udziale 20 
delegatów. Do z a r z tm  z w ią z 'u  
jako najwyżsi ej władzy organiza­
cyjni j dziennikarstwa polskiego 
weszli: jako pr zes Z. Dębicki 
(W a rs z a w a \  jako wiceprezes Al. 
Vogel (Lwów), jako sekretarz R. 
Pilarz, jako tka bnik J, Czempiń­

ski (Warszawa), W toku obrad 
przyj to na członka Syndykat w 
w Łodzi, oraz po dłu. s ej dysk sji 
Związek krakowska do Związku 
Syiut. Dzień. W spraw e zatargu 
zespołu redakcyjn go „Rzeczypo­
spolitej* z wydawcą tego pisrt a 
uchwalono ni. i. rozszerzenie za­
kazu współpracy w „Rzeczypospo­
litej'* aż co załatwienia zatargu 
na wszystkich czło ków Związku 
na całym obszarze Państwa.

Nota Sowietów do Foreipe Ole.
LIST LITWINOWA JEST FALSYFIKATEM. — TŁUMACZENIE SIĘ 
MAC DONALDA. — PISMO ZINOWIEWA DO KOMUNISTÓW NIE­
MIECKICH. „LIST Z1NOWIEWA POWINIEN BYĆ PRZESTROG A 
DLA PAŃSTW, KTÓRE NAWIĄZUJĄ STOSUNKI Z SOWIETAMI'*.

Moskwa, 27. paźdz. (Tel. G. L.) 
Litwinow wystosował do Foreigne
Office notę, w  której oświadcza, że 
ogłoszony w angielski d i  pismach 
list Zinowiewa iest falsyfikatem. Li­
twinow żąda zadość uczynienia, u- 
karaii/ia fafrzęr.zy. oraz natychmia­
stowego powoł.itra bezstnonnega 
sądu rozjemczego, który mógłby 
orzec o .sfałszowaniu dokumentu.

Londyn, 27. paźdz. (Teł. G. L.) 
Przy odbywających się tu wy­
borach w chwili obecnej cala uwaga 
społeczeństwa jest skierowana na 
list Zinowiewa i na notę Mac Do­
nalda. wystosowaną w tei sprawie 
do Rakowskiego. Mac Donald prze­
mawiając dziś w  Cardirf oświadczył 
żc .ie/t li pismo Zinowiewa jest fal­
syfikatem, to dowodzi ono, że żyje­
my w atmosferze niesłychanego bra­
ku skrupułów, o ile zaś pismo jest 
prawdziwe, to rząd Labour Party 
będzie dążył niezłomnie do prze­
szkodzenia wszelkim usiłowaniom 
mieszania się do naszych spraw we­
wnętrznych. Wpominaiąc o kampa­
nii prasy, jaka rozwinęła się na ten 
temat. .Mac Donald zaznaczył, żc 
iest to polityczna zmowa w przed­
dzień wyborów, przyczem podał, żc 
: prawa nic jest bynajmniej zakon- 1 
czona i będzie gruntownie zbadana.

Londyn, 27. paźdz. (Te!. G. L.) 
Prasa  angielska stwierdza, że Fo­
reigne Office posiada niezawodne 1 
niezbite sposoby Przekonania się 
o autentyczności listu Zinowiewa. 
Ponadto prasa zaznacza, że Zino- 
wiew przesłał niedawno pismo do 
komunistów t^emieckich. w  którem 
poleca im wejście wr najściślejszy 
kontakt z Rei hswehrą dla przygo­
towania terenu dla Przyszłej rew o­
lucji. Prasa p-r/ypomwa również in­
cydent, jaki miał miejsce w  grudniu 
ub. roku w Ameryce na tle apelu 
.sowietów, wystosowanego do ro­
botników amerykańskie!] podkreśla­
jąc że podówczas władze śledcze 
amerykańskie udowodniły, że pismo 
było autentyczne, chociaż sowiety 
przy tej okazji również zaznaczały, 
że iest ono falsyfikatem. v

Londyn, 27. paźdz. (Tel. G. L.) 
Kandydaci partii konserw atyw nej i 
liberalnej w  mowach wygłoszonych 
w  sobotę i niedziele zaznaczyli, ż.c 
incydent z liDem Zinowiewa powl- 
niem być przestroga dla kraju, że 
nawiązanie stosunków" z sowietami 
może obfitować w  tego rodzaju nie. 
bezpieczeństwa.

WILHELM II. PUBLICYSTĄ.
Wiedeń. 27. października. (T.T. 

O. L.) „N eue F. eue P re s se "  do­
nosi z N. Y orku , że lis topadowy 
zeszyt ,,C u :ren t  H is to ire  Magazin" 
zamieszcza a r ty k u ł  b y łeg j  cesarza 
W ilhelm a, w k tó ry m  ten  atakuje  
gwałtowanie t  ak ta t  w ersalsk i,  
plan I)av?sa oraz W ilso n a  i s w ier- 
d/.a, że od wielu la t istniał spi ek 
ang ie lsko-am erykański.

Dli m i i a i  tismtii M n
M. U. Z. A.

zabezpieczył zapas najlepszej mąki krajo­
wej i węgL-rskiej i sprzedaje członkom 
w iapiomoow.tnych woreczkach po 1) 

kg. i el o.
Do nabycia we wszystkich sklepach. 
Większe iloś i (powyżej 40 kg.) r 

| wozimy bezpłatnie do domu. /.amówienu
I na to w sklepach i w biurze cen trakiem 

Jag ellońjika 7. .6198

KONWENT SENIORÓW SENATU.
Warszawa, 27. paźdz. (Tel. G. L.)

R od p r z e w o d i i i f t  .vcm m a r s z a ł k a  S e ­
n a tu  T r ą m p c z y ń s k i c g o  o d b y ło  się 
posiedzenie konwentu seujotów Se­
natu N a ż y c z e n ie  k o n w e iH u  m a r ­
s z a ł e k  z w r ó c i ł  się z p ro ś b ą  do  
p r e m ie r a  o wygłoszenie przemówie­
nia na najbliż-zem posiedzeniu Se- 
natu, pa s k u t e k  c z e g o  P r e n r e r  z a ­
p e w n i!  s o b ie  p r z e m ó w i e n i e  w e  
ś r o d ę .  W  p r ż y s z ł y m  tygodrt u 
p r o j e k t o w a n e  ie s t  w y g ł o s z e n i e  t " t -  
p o s e  p r z e z  M in is t r a  s p r a w  z a g r a ń ,  
w Senacie.

ODZNACZENIE HISZPAŃSKIE 
DLA 1 REZ MASSARYKA.

Praga, 27. października. (Teł. G. 
L.). Prezydent R publiki powróci- 
\szy  dziś rano do Pragi, przyjął 

ra  u oczystej au jc-ncji hiszpań­
skiego min s ra p en o m  rneg i po­
sła nadzwt czayego, który wręczył 
prezydentowi w imieniu hiszpań- 
sk ego kró a Alton : a XIII. wielki 
krzyż orderu Ka o la  li i.  Król Al- 
f ns nadał t k i- same odznaczenie 
mi istrowi s raw zagranicznych 
Beneszowi,

*-

ROKOWANIA W SPRAWIE 
UTWORZENIA „KARTELU LAFl- 
NERÓ .V11 ZOSTAŁY ZERWANE.

Warszawa, 28 października (Teł. 
G. Z.), Wychodzący od 25 b. m. 
w Warszawie pod red keją dyrek­
tora Ajeticj W si hodniej p. Adama 
Szc/epanika „Merkury Polski* do- 
no i, że prowadzone od dłuższego 
c asu pertrakta. je w sprawie utwo- 
r euia t. zw kartelu rafinerów zo­
stały zerwane z powodu odmowy 
ze strony Sp. Akc. Rafinsrji .Ja­
si j “  (G a:t  nberg i Schreier) przy­
stąpień a do tworzenia ;ię  organi- 
z t c j l  Główny kie ownik pertrak­
ta c i  p dyr. Lewakowski wyjechał 
z Wars awy Zaznaczamy — do- 
daje „Me; kury" — że pertraktacje 
w s rawie rtworzącej t. zw. k a r­
telu rafinerów :• wi ły od dłuższego 
cza u. Celem kartelu miało być 
unorni wanie rynku wewnętrznego 
i dostos wanie cen ek portowych 
do poziomu świa ow ego.

 o—;—

KOLONIZACJA NA BUKOWINIE.
C zernm w ^ce ,  28. p a ź d z .  ( T e l  wl. 

G. L .) R z a d  r u m u ń s k i  z a t w i e r d z i ł  
p r o j e k t  r» i>raco \vany  p r z e z  m in is t r a  
dr .  N is to r a .  t y c z ą c y  s ię  k o io n fz ac :  j 
p ó ł n o c n y c h  p o w i a t ó w  B u Jęo w iny .  
P o c z ą t k o w o  ma b y ć  o s ic d !o n v e h  
inon ro d z in  w y ł ą c z n i e  i n w a l i d ó w  
w o !c n n y c h  i u c z e s t n i k ó w  w o j n y  
św ';a t o w e i .  K a ż d y  k o lo n i s t a  m a  o- 
fi rzym ać 5 h .e k t a r ó w  y r u n t u  i zapo­
m o g ę  p ic n ie ź . ią  n a  zagospodaro­
w a n ie .

FroniRa f e le i ip a f lw w .’
— Dinoszą z Rzymu, że Rosja lidzie, 

lita Włochom koncesji w Zagi.ęoia do- 
njcckiem na przeciąg .-'3 lat.

Pisma .rraii-ceskte zaprzeczaj wła 
dfunnści o zawtu cm przez Cleinea;ci'a 
uKL-du z M oigauein w sprawo potycz­
ki dla Francji

Z Londynu Iler.ry donoszą, żc arc- 
sztov ano tani De lldere. który powró­
ci! do Ulsterii pniniiiło zakazu.

— W ed tu s  doniesień z Jeroipl-Tiy, 
sułtan W ahabitów zamierza
wielki związek wszystkici: państie arab. 
skich.

— Do W iednia nadesz?v pogłoski o 
abdykacji p rezydenta  Rzpitej duńsiriei. 
Wiedeńskie poselstwo eliińskie n.e o ;r ry  
mado dotąd potwierdzenia t .j w iado- 
mości.
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-TRUMNĘ ZE'ZWŁOKAM! LEONA 
XII. ZŁOŻONO DO GROBU.

, Rzym 27 paździsinika. (Tel. G 
L.). W Bazylice św. fana Laterań­
skiego ztożono trumnę mieszczącą 
prochy Leona XIII. w monumental- 
nym grobie w obe cności w e.u kar­
dynałów, ciała dyplomatycznego, 
dworu po tyiikalrego. Gwardja od­
dala honory po iaz  pierwszy od 
roku 1870, poza Watykanem-. Kar­
dynał Pompili odpraw ił żałobne 

tnab żeń; iwo.

„Niemcy w obronie całego świata".
WIELKA MOWA KANCLERZA MARXA . — SPRAWA ODPOWIE­
DZIALNOŚCI NIEMIEC ZA WOJNĘ. -  NIEMCY GOTOWI WSTĄPIĆ

DO LIGI NARODÓW.

ZGON WYBITNEGO DZIENNI­
KARZA WIEDEŃSKIEGO.

Wiedeń. 27. października. 
(Tel. G. L.) 27 bm. rano  zmarł 
tu  sen o r  dziennikarzy w iedeńskich  
b. re d ak to r  naczelny półoficjalnc- 
go dziennika „Fremdenfelatt“  dr. 
Ju liusz Szeps. Zm arły był szw - 
grem Clemenceau'.! i odnosił - ię 
zawsze bard  o życ liwie do sp aw 
polskich. Jadnem  z o t a t n  eh jego 
w ystąp ień  było przem ów ienie na 
przyjęciu p rasy  w iedeńskiej przez 
posels tw o polsk  e z okazji przy­
jazdu  min. K iedronia, or^z dele­
gacji polskiej dn W  ednia na  T ar - i  , 
w iosenne w  ro k u  bież.

b i a ł o r u s k i e  e i u r o  p r a s o w e  
W GDAŃSi-U.

Gdańsk 27 paź 'zietnika. (Tek G. 
L). „Baltische P resss“ donosi o 
powstaniu w Gdańsku .B ia ło ru ­
skiego biura prasowego*, które 
/rozpoczęło prowadzić wrogą Polsce 
p ropagandę  na razie na terenie 
w. m. Gdańska. Jak słychać dzia­
łalnością owego biura prasowego 
ma się zająć policja, gdyż w-skład 
jego wchodzą osobistości pozo ta­
jące w konflikc e z kodeksem kar­
nym. Pierwsze wystąpienia biu-a 
noszą charakter wyraźnie insriro -  
!vany przez rosy  skich komunistów.

Berlin, 27. paźdz. (Tel. G. L )  
Wczoraj rozpoczął się tu kongres 
partji centrum przy udziale przed­
stawicieli stronnictwa z całych Nie­
miec i zagranicy, a to z Au&tinji, 
Gdańska i Zagł. Sakry! Dziś rano 
kanclerz Marx zagajając obiady 
wypowiedział wielką mowę p ro ­
gramową, w której kilka ustępów 
odnosiło sio do polityki zagranicz­
nej Niemiec. Mówiąc o odpowie­
dzialności Niemiec za wielką wojnę 
kanclerz przychylił się do opaiijd o- 
statniego zjazdu historyków niemie­
ckich w  Frankfurcie, którzy orzekli, 
że kwestia ta może być bezstronnie

odszkodowań kanclerz zaznaczył, 
!ż'e uanowa londyńska przewiduje nvo 

| żliwość jej modyfikację i w yraził  na .  
| clzieję. że kontrahenci niemieccy 
| zgodzrUby się poddać ją rewizji 
j w razie, gdyby jej obecne postano­

wienia okazały się niemożliwe do 
* wykonania- Przechodząc do siprawy 
' wstąpienia Niemiec do l-i©' Narodów 

kanclerz oświadczył, że jakkolwiek 
nie uważa Ligi Narodów za organi­
zacje doskonałą, to jednak Niemcy 
gotowi są przystąpić do Ligi Naro­
dów, aby dać w yraz  swoim inten­
cjom pokojowym i gotowi sa wal­
czyć o sprawiedliwość nietylko w

wyjaśniona tylko po otwarciu wszy- ! sprawach swego narodu, lecz także 
stkich archiwów. Mówiąc o kwestii wszystkich narodów świata.

ŻĄD DORAŹNY NAD SPRAWCA­
MI NAPADU POD ŁUNiŃCEM.

W arszawa 27 października. (T  1. 
G- L.). V/ dniu dzisiejszym rozpo­
częła się przed sądem okręgowym 
w Pińsku, jako sądem doraźnym 
rozpraw a przeciwko bandytę m 
Nykicie Klukowi, Janowi Szewcza­
kowi, Sawie Soce, Kuźmie Nzry- 
wańczukowi i Adamowi Kurylowi- 
czowi oskarżonym o napad na po­
ciąg osobowy pod Łunińcem. Do 
rozprawy powołano 22 świadków 
wśród których są senator Wysłouch 
z małżonką, Stanisław D ow narc- 
tvicz, syn b. wojewody oraz p ięcu  
inawców. Wyrok zapadnie dziś 
późnym wieczorem lub jutro rar.o

PRZEDSTAY. IC1ELJUGL SŁA W JI
O. U SCiŁ KONSTANTYN O PO...

W eden. 27. października . (Tel 
G. L.) „N. F. P resse"  donosi /
Londynu, że i z ą i  tu reck i  wezw ał 
p-zedstawicieli Jugosław ji  do 
o uszczenia K onstan tynopo l  . J a ­
ko pow ód tego rozporządzenia po ­
lan o  fakt, że Jugosław ia  nie pod­
p isała  do tąd uk ładu  E za ń sk ie  go.

O k r u c h y .

Nie należy  dać się tem zwieść, że 
feteśś człowiek naszych czasów, zmę­
czony um ysłow o i nerw ow o, czuje się 
szczęśliwym, podczas sw ego  krótkiego 
odpoczynku letniego rozkoszując się na­
turą  — szczęśliwym z tego powodu, że 
jest pozbaw iony czytania gazety . Rezy­
gnuje on z p rasy  tylko na krótki czas, 
tak samo, jak rezygnuje z wypornego 

i łóżka miejskiego, z teatru , klubu, oraz  
w szystk ich  wykwintności kultury  nuej- 
skrej. Ta kró tka  p rze rw a  zw ykłego  spo_ 
sebu  życia daje przecież dużo now ych 
vił. CLętnie na krótki czas człowiek in­
ne przybiera  sza ty , ale równic chętnie 
pow raca  do zw ykłego  sposobu życia, 
mimo w szystk ich  jego trosk, jego czar­
nych i ponurych udręczeń.

K ultura i prasa.
D r. Emil Lóbl.

'  o------

ffisści z E o łp la .
P i ę k n y  ju b i l e u s z  s ę d z te g o -

p a t r j o t y .  
(K orespondencja „G azety  Lw ow skiej*) 
K o t u i  n .  S i y .en i ,  w p a ź d z ie rn ik u .

V/ pr sie olskiej znajdujemy 
c z ę s t ; uierza iko usprawie diwlone 
narzekania n a  nieodpowiedni do­
łu r urzędników na naszych w scho­
dnich kresach. To też, skoro  się 
.najdzie w śiód  nicl/przedstawiciel 
naszej władzy, otoczony powszech­
ną czcią i szacunkiem, rzecz go­
dziwa, ! y urza.dzony mu jubi­
leusz przeszedł do w iadom ości 
szerszych kół i zachęcił innych do 
naśladownictwa tego urzędnika- 
obywatela.

W d iu 14 b. m. odbyła się u 
nas w Kołkach bardzo rzadka i 
mila uroczastość. Ceniony i kocha­
ny przez wszystkich, którzy m eli 
sposobność  z nim się zetknąć, dia 
swego gorącego  patriotyzmu, u- 
c::ym ści, bezstronność i wyro­
zumiałości na przywary ludzkie, 
tu ejs&*' sędz ia  Józef Iwanowski, 
ob hodził trzydziestą rocznicę p ra ­
cy vz sądownictwie a zara eiu 
t r z y d ’. es tokcie  swego ślubu. Po- 
p o o więc do Jubilata z go- 

rąc.mi życzeniami, a podczas 
skromnego zebrania przyjaciół i 
znajomych, w wygłoszonych m o­
wach ro d n  s ono, że p. Iwanowski 
p o d czas .p rby tu  t:a Syberjl, pomi­
mo groźby utraty posady, jeśli nie 
przejdzie na prawosławie, nie 
uczynił tego i pozostał nadal ka­
tolikiem i gorącym patrjotą po l­
skim. Ten sam charakter chrze- 
śc ańskiego sędzieco patrioty za- 
ch w ał Jub lat do dziś d n ia /

W Kolkach i okolicy tow arzy­
szą mu życ/en a, by w  najdłuższe 
;ata pozostał na wysuniętym na 
Wschód posterunku polskiej m y- 
ś i i knltury.

Z SA L O N U  SZTUKI.

Taryfa m i g d z p ń s i i m a  dla 
liDinunifiacji między Polską 

a Biimunjg.
Lwów, 28 października.

Jak w swoim czasie donieśliśmy 
p rz y s tą p ią  Polska do układów  z 
sąsiedniemi państw am i, celem za­
prowadzenia międzypaństwowych 
bezp śred ich taryf dla komuni­
ka ji kolejowej. Z dniem 1 listo­
pada b. r. wchódzi w życie i owa 
związkowa „Taryfa na przewóz 
osób i bagażu w bezpeśredm ej 
komunikacji pomiędzy stacjami 
polskich kolei państw ow ych oraz 
polskich kolei półożonych na 
obszarze W. M. Gdańska, z jednej 
strony, a stacjami koleji rumuń­
skich z drugiej strony*.: Taryfa ta 
ustanowioną została  we frankach 
złotych z przerachowaniem  1 fr. 
złoty równa się 1 złotemu polskie­
mu. Ze stacji okręgu lwowsłiei 
dyrekcji kolejowej wcielono do tej 
taryfy na razie stacje Borysław, 
Tustanowice, Drohohycz, Lwów- 
Przemyśl i Przeworsk, gdzie (wzglę­
dnie w odnośnych kasach Polskie­
go Biura Pod  óży ,,Orbis“) wy­
dawać się będzie zwykle kartono­
we bilety do ważnie szych stacyj 
rumuńskich, do których można bę­
dzie także w pros t  nadawać bagaż. 

-o ■■ —•
U jcttatainienie taryf.

Zj zd dyrektorów kolejowych. . 
(Telegram własny „Gazety Lwowsk.M. *

Poznań, 28 października.
W dniu dzisiejszym rozpoczęły 

się tu obrady Zjazdu dyrektorów 
wydziałów taryfowo - handlowych 
wszystkich dyrekcyj polskich kolei 
państwowych, łącznie z dyrekcją 
gdań-ką przy udziale przedstawi­
cieli Ministerstwa kolei. Celem zja­
zdu jest ujednostajnienie postano­
wień i uzgodnienie postępowania w 
dziedzinie kolejowej s łużby tary- 
fowo-handlowej na całej sieci pol­
skich kolei.

Zjazdy takie odbywać się bę ą 
odtąd od czasu do czasu w siedzi­
bach poszczególnych dyrekcji pod 
przewodnictwem wyznaczonej ku 
temu dyrekcji. W  roku b eżącym 
powierzono przew odnictw o lwow­
skiej dyrekcji kolejowej. Obrady o- 
bccne prowadzi dyr. dr. ŚWigost 
ze Lwowa.

Lwów, 28. 'października.
Wystawa zbiorowych prac ma­

larzy Kopystyńskiego, Pien ąźka, 
Reyznera Rutkowskiego i Ruzam- 
skiego porwała nam raz jeszcz; 
przyjrzeć tię  utworom tych arty­
stów i zauważ}ć zmiany lub brak 
zmian w ich twó czości.

Najwięcej i teresu jącesą  obrazy 
p. Rutko ASkUga, który odbiega od 
szeniat/cznego malowania i operuje 
czasami bardzo szczęśliwie jaskra- 
werni kolorami. W „Ku.zeniu* po ­
trafił wy.azem twarzy kusicielki i 
kolorem ciała dać si ne wrażenie. 
W  „Szczęśliwym królu* wykazał 
duże zdolności do karykatury, w 
pejz; żach potraf l zaznaczyć nastrój 
i przestr eni oceanu dać wyraz. 
W innych obrazach, przypomina- 
iących zresztą i Ma kiewicza i Bun­
scha, ma swój odrębny tem pera­
ment i świeżość. „Msza święta", 
„Most*, „Złodziej", „Po burzy* są 
t go dowodem.

P. K pystyńaki, kfó y czasami 
przypomina Pieńkowskiego, wysta­
wił kilka aktów trochę śniadych, 
ale dobrze komponowanych, bar 
dzo interesujący portret w łasny  i 
liczne krajobrazy, malowane z za­
cięciem „Droga przez las*, j st je­
dnym z tych obrazów, w których 
widać jego żywe odcienia światła 
i koloru.

Obrazy p. Pieniążka olejne są 
przeważnie krajobrazy, niektóre bar­
dzo udatne. „Śnieg* na pót stop­
niały na dachach jest zdaje się tym 
szczęśliwym świegotem, który prze­
rywa m onotonność widoków Kr e- 
mieńca i Wilna, zresztą bardzo mile 
robiących wrażeń e. W  doki z Heiu. 
łodzie rybackie mają bardzo sym­
patyczny acz emętny koloryt i 
świadczą o dobrym guście artysty. 
Bardzo liczne akwaforiy są bardzo 
ładne i doskonaie dobrane. N c  
dziwnego, że się wszyttkim podo­
bały.

Obrazy p. Reyznera nie odbie­
gają od tej wysokiej skali a r tysty ­
cznej, którą przywykliśmy w nim 
widzieć i cenić. Dwa perirety  są 
nad wyraz słodkie, a liczne kwia­
ty jak zaw sze bardzo gus ow rie 
ułożone. Jest to wykwintny gust 
w swo m rodzaju doprowadzony 
do wysokiej doskonałości. Drobne 
obrazki, cieszące się powodzeniem 
są ładnemi min aturami.

P. Ruzamski wystawi! bardzo 
dobry zbiór głów rysowanych w ę­
glem, gdzie zdaje sic potrafił od­
dać podobieństwo. Z niałemi wy­
jątkami twórczego oddania cha­
rakteru po tre tow anego dostrzedz 
tam trudno, ale wszystkie głowy 
są dobrze rysowane. Mniej szczę 
śliwy w  oddaniu wyrazu i cha­
rakteru jest p. Ruzamski w olej­
nych portretach, jakkolwiek temat 
nadaw ał się bardzo, bo entuzja­
styczny temperament pottre tow ane- 
go dałby się zapewne uplastycznić 
lepiej. Inne portrety w raz z auto­
portretem noszą tesame szczegól­
ne cechy, które są wprawdzie dia 
tego art sty znamienne, ale nie 
zbyt udatne. Pejsaża mają swój 
równ e nam znany odcień, co sp ra ­
wia, że w  większej ilości oglądane 
wyglądają monotonnie. Portrety 
Pani i dziewczynki są  raczej nie­
udane.

Dr, W, Moraczewski.

V
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Lwowski bałagan fcatralaj.
Lwów, 28 paidz iem  ka.

To, co przewidywali wszyscy, 
z wyjątkiem p. Chlamtacza, że tea- 
ł y prowadzone przez p. Czarno­
wskiego muszą ugrzęznąć w błocie, 
nastąpiło  już na początku sezonu 
Od 2 miesięcy publ czność pr e- 
stała chodzić do teatrów, n ;e m a­
jąc ani wiary, ani zaufania do rze­
czy wystawianych przez p. Czar­
kowskiego.

Onegdajsze posiedzenie kcttrsji 
teatralnej odbyto się pod przew od­
nictwem pana Sznajdra, gdyż pan 
Chlamtacz wyjechał na pogrzeb 
Sienkiewicza do W arszawy. By o 
ono barJzo  kró k e, może dlatego, 
że nieobecny p. Chlamtacz nie wy­
głosił kilometrowych m w, ale n r-  
«no to było bardzo ciekawe.

Refeient finansowy r. Chajes 
widocznie także już stracił wiarę 
w zdolności administracyjne i ar­
tystyczne p. Czarkowskiego, bo 
ograniczył się do kró kiego bu- 
chalteryjnego niejako odczytania 
cyfr i wy cózów. Rezultat ich jest 
t-go rodzaju, że gmina będzie m u­
si ;ła oprócz już udzielonej sub- 
w ncji w  kwocie 100.000 zł. dać 
dalszych 250.0CO zł., razem więc 
350.C00 zł., bo je eii tego nie u- 
czyni, to teatry nie wytrzyma ą do 
końca tego mies ąca. Te nagie cy­
try i daty rozmaicie k mentowali 
c ło n i-o w ie  komisji Pieracki, Szczy- 
rek, Pazdro, Aleksand: owiczówna 
i Terenkoczy i w rezultacie „naj 
bucie, jak buw ało“, uchwalono n 
wniosek p. Rybickiego odnieść się 
do Rady miejskiej z prośbą o po- 
w . i s z ą  subwencję. P raw dopodo­
bnie już 'ego wtorku Ra a miejska 
zajmie się tą sprawą g oźną ćia 
mieszkańców miasta, bo dającą 
perspektywę nowego podatku tea­
tralnego, który op ac ić  będzi-i cale 
mras o, a rozporządzać tą kwotą 
p Chlamtacz i Czarnowski, któ- 
■ ych k w a j i f ' acje do tego całe 
m ias.o  zna doskonale.

S P O R T.
1  N I E D Z IE L I .

Lwów. 28. października.
WiedeńsKie giy o mistrzostwo 

ma ą swói specyficzny charakter. 
Wyrównanie się klasy, jakie się w 
ostatnich latach dokonało, dopro­
wadza do tego, i i  walki są nad ­
zwyczaj zacięte, a wynik prawie 
do ostatniej chwili niezdecydowa­
ny. Niejednokrotnie zdarza się, iż 
:eden punkt decyduje o zdobyciu 
tytułu mistrza, a uplasowanie się 
czołowych k lubów  zależne jest od 
minimalnej różnicy w stosunku 
bramek. Wynik żadnego spotkania 
me jest z gory przesądzony. P o ­
rażki pierwszych klubów w walce 
z proletarjatem z dolnych miejsc 
nie należą do rzadkości.

Simmering przed trzema laty 
najpoważniejszy kandydat na zejście 
do klasy II., już w  roku ubiegłym 
zadziwił wyczynami swymi wie­
deński światek sportowy. I tego 
roku młodzi Simmeringowcy oka­
zali doskonały  start, wygrywa ąc 
z miejsca 4 gry. Ostatnia niedziela 
przyniosła sympatycznej tej we 
Lwowie znanej drużynie klęskę 3:1 
od Amatorów. W inę ciężkiej p o ­
rażki ponosi bramkarz Aigner, któ.y 
w sku tek  kontuzji przepuścił dwie 
łatwe do obrony piłki. Sensacją 
nyło zwycięstwo W ackeru nad 
Vienną w  stosunku 1 :0 .  Wacker 
znąjdu e się obecnie na czele ta ­
beli. Wreszcie może się i Hakoach

Nadzwyczajne Zgrofnadzfjnie Rady Ligi Narodów.
ZATARG ANGiELSKO-TLPE CKI W  SPRAW IE MOSSULU.

Bruksela, 27. paźdz. (Tel. G. L.) 
Dziś o godz. 15.30 odbyło się pod 
przewodnictwem Hymansa pierwszo 
posiedzenie Rady Ligi Narodów, 
zwołane celem rozpatrzenia zatargu 
angielsko-tureckiego w sprawie Mos 
sulu. Lord Pfihnoore i r e t t  Dej 
przedstawili poglądy stro i zalirtcrc-

rza podobno poczynić pewne zasUze 
żenią co do postawienia na porządku 
dziennym sprawy Greków, wydfc- 
dlanych z Konstantynopola. Fetty 
Bej oświadczył przedstawicielowi 
liavassa. że Turcja zgodzi się na 
linję graniczną, która zostanie w y ­
tyczona przez Radę Ligi Nato lów

sowanych. Delegacja turecka zamk,- » lub osoby przez nią upuważ lio le.

Konferencja poisko-sow.
w sp a w ie  uregulowania ruchu

BEZPOŚREDNIA KOMUNIKACJA MIEDZY MOSKWA. PETERSBUR­
GIEM, CHARKOWEM I (ODESSĄ A WARSZAWA, WILNEM I KRA­

KOWEM.

(Telefoncmat w łasny  „G azety  Lwowskiej") .

W arszaw a, 2S. paździem/ka (G.) 
Dowiaduje się, żc w Stojpcach nie­
dawno odbyła  się Pcfeko^sowte- 
cka Konferencja w sprawie u re­
gulowania ruchu kolejowego ((to­
warowego i osobowego) między 
Polską a Rosśą. Między innemi 
konferencja ta ostatecznie za tw ier 
cl z i la plan bezpośredniej komunika- 

k między Moskwą. PeteDbuf- 
gijpfti, Mińskiem, Charkowem i O- 
dessa z ieduej s trony a W arsza­
wa, Wilnem i Krakow em z  drugiej 
s frony- W  ten sposób otrzymują 
pokfczenie kolejowe z sobą w szy­

stkie największe środowiska Pol­
ski i Rosji sow. P onadto  n a  kon­
ferencji tej osiągnięto porozumie­
nie w dawnej spornej kwestii 
tranzytu niemieckiego przez Pol­
skę. T ranzyt ten nadail zostanie do 
puszczony na podstawie (dokład­
nych warunków, opracowanych i 
przez delegatów obu państw  w  

j Stołpcach. Porozumienie osiągnięte 
! co do do tranzytu ma bardzo wiet- 
| kie znaczenie dla rozwoju naszego 
| kolejnictwa oraz dla rozwoju sćo- 
j sur.ków haridj'owo-gospodarczych.

poszczycić zwycięstwem, t}m razem 
nad W acem w s io .unku  4:3. Nie­
zasłużoną klęskę poniosła  Adm ra 
od So rtidubu w Susunku 2: 1.

W  Budapeszcie grśc ił  Rap: 
fóóry po., ona* F I C  3 .1 .  W  zaw o­
dach o mistrz siwo odniósł MTK 
oiękne zwycięstwo nad N-rnzelt 
6 1 2. Da 'sze wyn-ki przedstaw iają  
s ę nastęou iąco : V vo —Zuglo 2 :1 ; 
V asas— Torekves 2:1; III. O bw ód— 
Uniwersytet 1:0; Kispesti— UTE 1:1

W  Pradze zfobyła Sparte pu- 
har, bi;ąc AFK Visov-ce 5:1. Derby 
berneńskie zakończyły się zw y­
cięstwem Blue Star nad Zideuice 
2 : 1.

W  Niemczech pob ł  IFC NU n-
b rg sweeo lokajncgo rywala Kiirri- 
berger FV 4 :  l /S e n s a c ją  była klę­
ska jaką Sp. VVf Fiirth poniósł ou 
Scliw abtn-U im  w stosunku 5:2!

H. S.

Wieczór Złotego Osła.
L w ó w . 28. października.

Z ramienia Zaw odow ego Związku Li­
te ra tów  Polskich w e  Lwow ie odbył się 
27. bm. wieczór, pośw ięcony utworowi 
Apulejusza pt. .Z ło ty  Osioł", p rzy  współ­
udziale p. Parandow skicgo  jako confe- 
rcnciera i p. .Tędńkiewicza 'ako  recy ta ­
to ra  fragm entów  własnego1 przekładu 
„Złotego Osia".

P .  Pairandowski mówił o Apulcjuszu- 
człowicku i /.putejuszu-pisarzu z sw o­
bodą i finezją, zadow ala jąc  za rów no  t r e ­
ścią, jak t a m ą  stowaią wypuwiedzenia. 
P. jędrk iew icz  natom iast okazał, iż m o­
żna b yć  św ietnym  poetą, lotnym tłuma­
czem, idącym raczci za  skrzydla tym  
Ejsmiondcm, niż d ę ż t t n ,  „filologiczny n ‘‘ 
Czubkiem — ale bardzo, słabym  rccy ta to  
rem.

Kio siedział blisko, a nadludzko (wy­
tężył uszy — ten s łysza ł od biedy i ro ­
zumiał; do dalszych r-zędów dochodził 
monotofliny szum n iear tykułow anych  
szmerów i szelestów. Nie m ożna —  o- 
czyiwista — poecie czynić zarzutu  z te ­
go, że nic iest recy ta torem  czy  a r ty ­
stą dram atycznym . Ale w  takim razie 
dlaczego nie powiełwyć recytacji jeśli 
nie Ryclitcrownei c zy  Żytockiemu, to

przynajmniej komuś, cob y  czy ta t  — w y ­
raźnie i zrozumiale...

S torzystailiby na tem  'wszyscy: au­
tor, bo b y łby  przez  wszystk ich  rozumia­
n y  — publiczność, bo rozumiałaby au to -5 
ra  — recy ta to r ,  bo  miałby pole do popi­
su — i recenzent, bo by łby  -wojny od 
dygresyj na tem at ku ltury  żyw ego  sło- 
\va. H. B.

EKONOMISTA
STACJE TELEFONICZNE GIEŁDY.

S ek re ta ria t G iełdy, ul. Akademicka
1. 17. I. P. 299

Sala kom isyjna G iełdy, ul. A kade­
m icka 17 parter 1910

G eneralny Sekretarz: Dr. Marceli 
Paneth .
B iuto . A kadem icka 1. 17, 1 p. 105 
M ieszkanie: 3 M a,a 1. 12. 11. p. 1084 

Pokój K m isarza giełd* ul. A ka­
dem icka 1/- Parter J919

Sala  zebrań G iełdy zoożowej ul.
Rejtana !. o. I. P- telefon lokalny 1272 
telefon m iędzym iastowy, 962

Sala  zebrań 1890
Klub M łynarzy  7900
Sala  zebrań G iełdy pieniężnel. ul. 

A kadem icka 1. 17 w  parte rze : 
telefon lokalny 766
telefon m iędzym iastow y. 62

Transakcje na gieł­
dzie lwowskiej.

SPRAWOZDANIE GIEŁDOWE.
Lwów, 28. października.

Ruch na przeogiełdzie w dal­
szym ciągu słaby. Zainteresowanie 
tylko dla Gazów wschodnich, Ga- 
zoliny (większe zapotrzebowanie) i 
Jaworzna. Kursa cokolwiek silni j- 
sze. Przewoisk, który wczorai no­
tow ał 2C0'—, podskoczył na 207’—. 
Za Gazy zach. chciano płacić 3 05, 
zadano 3*15, do transakcji nie do­
szło. Poszukiwano większą partję 
akcji Radziwiłła. — W  akcjach ko­
łowanych słabe zainteresowanie z 
Dowodu braku zhceń. Kursa ce-

olwiek si nie s e, zwłaszcza dla 
papierów aibitrażowych (w związku 
z liaussą na giełdach w Wiedniu 
i Prac!z ).

Zaofiarowanie duże. Browary 
notowaD 7’75, C h rd o ro w  5*55, 
t h y b  e 6-85, Zieleniewski 10'85. 
Większa część papUrów a njięazy 
i 'em i i Bank P<zeur słowy woyó e 
bez tra sake; i.

W walutach p o d : s  duża z po ­
wodu braku gotówki. Zapo rzebo- 
wanie na Londyn, N. Jork i d 
lar/ .  Kursa sł/.b . D  I r 5 '15 ‘L 
Lond 23 24. Te:ide::v,a lekko 
z * yżkowa. U>posobie, *e bezo- 
chotne.

OBROTY W AKCJACH.
Hipoteczny 0 58 CEO, Bk Ziem­

ski Kredot. 015, Browaru 7*80, 
7-75, Chcdorów 545, 5 53, 5 ’55, 
Chybie 6*80, 6 85, Cegielski 0 68, 
0 -67, 0 69, 0-72, 0 73 i espy 3 75, 
Zieleniewski 10 35, O kos 2T5, 
2-20 .

OBROTY W  AKCJACH NIEKO*
TOWANYCH.

Azot 0 35, Elektrosan 0-16 Ga­
zy wschodnie 11 75, 1U90, 1200. 
Gazoii :a 1 60, 170, 1 75, 1*80, Ja ­
worzno (100) 15'LO, (25) 16-0 ,  
(drobne) l7 ‘20, Hurt. Kolon 0*e6 
Len 0-47. 0*48, Olkusz 074, 0 7 5  
Przeworsk (okrz ) 207-00, 205 03, 
imienny 165 00, Raaztw ł 1'50, Wę- 
główki 0-0275.

Giełda zbożowa.
Lwów, 28. października.

Ruch na m słaby, przy
słabej podaży i minimalnym popy- 
ci ; na giełdzie nie przyszło do 
ira ' sakcji. Tendencja utrzymana. 
Usposobienie ospałe,

ł f  r ■

Giełdy pożal wowsk ie
S R2EDGIEI LA WA RSZAWSKA.

Warszawa, 28 paźdz ernika,
T e n d e - t ja :  Akcie bez ruchu.

B. Zw. Sp. Z. 6 8 0  Pfzem. 036 ,
C .g  elski 0'67, Zieleniewski 10 25, 
Chodorow 5-20. Parowozy 0-37, 
Nobel U70, Wegiel 3 10, Soirytus 
2-45. Dolar 5-1S1/,.

PRZLDGIEŁDA KRAKOWSKA.
Kraków, 28 października 

* Bk Przem. 0 39, 0-38, Zarób. 
6*75, Chodorów 5-35,. Zieleń. 1075, 
Parowozy 0-37, Siers?a gór. 4 25, 
T i 'G  2-90, Chybie 6'85, Jaworzno 
(25) 2575 . Tendencja utrzymana. 
Dolar 5*19’,.

OBROTY PRYWATNE.
Lw ów , 28 października.

Dziś tendenrja ch tiejna zwyż­
kowa, Obrót ożywiony.

Dolary amer. 5T8 '/4 do 5-lS1/,, 
dolary kanadyjskie 4 98 do 5 05, 
korony czeskie C-15 do 0-15‘j, 
leje 0*02 do 0 021!,, franki franc 
0 27*/, do 0-28, franki szwajcar. 
0-97 do 0-98, funty szterl. 23 20 
do 23 50 Pubie a 503 i a ICO 
za I tys. 2 ‘4'3 zł. do 2*50 zł, 
diobne za 1 tys. C 90 do 1-00 ze 
niemieckie tys. stare za 1 tys 
0 48 do 0’52 gr.

Złoto: 20 kor. 2 1  60 do 2 1 8 0 ,  
20 frank, 20-00 dc 20-20, 23 mark. 
23 30 do 23 43, 10 rubli 27 20 do 
27 50 gr.

Srebro: kor. austr. 0-14 do 0-45 
5 kor. austr. 2 8 do 2 32, floreny 
116 do M 8 , ruble 1 85 do 195 
kopiejki za rubel 0 85—0 95,



,QAZ£TA LWÓWKA1* z drtfe pasd2ae*fl&a 1924.

Kr. 2 3,
Urzędowa Ceduła i  Giełdy Lwowskiej

Wtorek, 28. października 1923. Katowania w z ł e ł y o h .

f k *  K u r ^ a  e f e k t ó w *

K a te g o r je :
W art O statnia

dyw id.
Płacą Żąd aią T ransakcje Uwagi K a teg o rje :

W art. Dywid. P łacą Żądają T ransakcje Uwaginom. Zł. gr. Zł- er. nom. m b .1021 Z\. gi. '/A ) er.

1. Papiery państwowe. c) Przemysłowa.
4% P aństw ow a poi. — —i Agrohemia f. szt. o. 600 650 5000 —- MM — — —
Prem . z  r. 1920 1000 — MW — —* Bracia Biskupscy 1000 — — — —
8 H %  P . zł. z r. 1922 10000 — — — — -mm w Brovn B oven Z. elekt. 1000 — — -- — —

10 zip Brow ary lw owskie 500 2000 — 7 65 7 90 7 75 — 7 83
II, L sty zastawne C hodorów  f. cukru 1010 3000 5 40 5 60 5*45—5*55

(bez kuponu bież) 
4 X %  Banku hip. g a l 
4%% Bk k red . z. gal. 
4)4% Bauku Malop. 
4%%  Bk. hip. zemel. 
4% %  Pol. Bk. kraj. 
4% P olsk . Bk. kraj.

NB>
oo

—

- - -
•

„Chybie", fabr. cukru 
Cegielski
Ćmielów fabr. porcei. 
Fabryka Lokom otyw  
Gafo ta fabr. obuwia 
Galicja Rafiu. nafty 
Górka fabr. cem entu 
„K abci” T. p. W arsz.

1000
1000
1000

140
140
149

1000

2000
800

1000

140
800
600
'300

30000
2C0C

14000 

18000

6 70
66

45

6 9
71

6-80—6-85 
0*67—0 73

’4 H %  Tow . kred. gal. ' T, — MM Karpalit zakłady lii. 140 itmoo — ... ~~ — —
ziemskie .  . • . o Krakus f. w ód. Krak. 280 200 5001 —* — MM

III. Obligl. o3 „M arynin” Z. p. ogrod.
Nieinojowski f. pap.

5000
loco

15600
3.0

—
53 —

1

(bez kuponu bież.) „Nitrat“ Zakł. cheni. — A *—
4%% K. P . Bk. kraj. — — — — Oinos Zakł. prz. drz. 1000 4C0C — 2 10 2 25 2*15 - 2  20
4% Kom. P . B. kraj. *“ O rthw ein, Karasiński 500 200 — — — — — MM
4% K. lok. E. Bk kr. Parow ozy S. A. b. m. 

Pezct Pow. Zakl. bud.
500
500

759
200 10 JC MW

34
25 — I

IV. Akcje. Pocisk zakł. amun. 350 175 — -- — — — --

a )  Bankowe: L92 1924 „Pokucie” Ska naft. 
Pol. Nafta prz. w iert. 
Poi. Tow. Budowlane 
Potęga Tow. huty ż. 
Rakszawa fabr. sukna

1000 
fi Aft

500
350
400

2500
280

— MM

Akcyj. Zwlązk.
Akcyj. H ipoteczny 
H andlow y w Poznaniu

280
280

1100
280
280

140
130
500

.5000 - o7 
—»

61 0*58—0*60
OUU
600

10000
140

20000

—
— —

—

Bank kom ercjalny 84
140

28 0 —■
28

— — „Rolin Zieliński-1 Z. ni. 500 300 3600. — — — — •“
Małe polski 5600 — •— - Siersza zakł. eiektr. 2,0 140 — — — — — —
Pow szechny  kredytów . 280 140 2800 —

35)
— — MM Siersza gór. zakłady 140 300 — 50 — - —

P rzem ysłow y 280 130 9000 — MM Spółka Akc. W yda w. 280 750 — — — — — —
R olniczy S. A. 1000 —

1 1
—-

16
„Strem “ Z. chem. — __ — — — — — —

Ziemski k redy tow y 280
280

84 15000 — I i — 0*15 „T ehate” Tow. akc. 1000 ___ — - — — __ —
Zem elny 84 —

— — — — — T epege gór. zakłady 700 700 tOOjl) — — — — --
Z. S. Z. w Poznaniu 1000 600 lOOty — — MM — — Tesp. Iow. ekspt. soli 1000 350 — 3 70 3 80 3*75

b) Handlowe:
Trzebinia f. in. S. A. 140 280 _ — — — .— —

U rsus fab. motorów 500 1000 MM — — — — —

lm pex Ska handlow a 140 90 — ___ ___ W ild i Ska 500 500 M- — — — — M.

Polski Glob 500 200 1500 ■ __ -* Zieleniewski i. masz. 1000 1070 — 10 75 10 95 10*85
PolbaJ 1000 52) — ___„ ___ ___

Polso t 1000 210 w m

Tohan 140 210 4500 — ___ MM _ —

W as el 600 30 — MM _ M
Hurtow nia k p i  S. A, — — — — — — Ww

V .  W a l u t y  i  D e w i z y
Bilety ban*, o we

Kategorje
Cieki, pr*eŁ.a-y i wypłaty

Uwagi
płacą ; ądajji transakcje płacą żądają transakcje

Dolary amerykafl: ildo . „ ,  . ,  • (za 1 S)
MM ----- Dolary amerykańskie (drobne) ,  : i MM

____ MM MM Dolary kanadyjskie . . .  >" » ł j MM _— MM

MM mmm Dynary . . .  .  ; ,  '■% ,  i - ,  ? 1 (za 100)
i / _ f Ł \

MM M. •M.

MM M- Funty szterllncf ,  ■ ,  s * i; ,
(za 1 Ł) Ml MW MM

MM —1 MM Franki belgijskie . .  , « .  .. . j (za 100) MM M
WM •M Franki francuskie , ' , , ,  . ] (za 100) MM M* MM

MM MM MM Floreny holenderskie , '  • » j .  i j (za 100) MM W MM

MM MM MM Franki szwajcarskie . • • . i (za 100) MM MM

MM MM MM Korony austriackie . .  > .  ■? (za 1Q0.000j MM MM MM

MM M- MM Korony czesko-slow ackle . ,  ] . ; (za 100) MM MM MM

_ -- WM Korony duńskie ,  ,  .  . i (za 100) -- MM

MM -- MM Korony norweskie . » * ' » - •  t ) (za 100) MM MM MM

MM -- — Korony szw edzkie , . (za 100) -- MM —
MM MM M. Korony w ęgierskie . , :' • /* • f  • " (z? 100.000) -- MM —

-M MM Lei rumuńskie .  .  . .  « ] • (za 100) — — MM

— — — Liry w łoskie . • J . 1  • •  • i. J (za 100) — —

B *  K u p s i  Zbożowa*
Leny rozum ieją  się w zło tych M  
100 kg. bez podatku spożyw czego, 

m iejsce stac ja  załadow ania.

PSZENICA krajowa 73/74 ex 1923 
ZYTO małopolskie 68/69 exl923  
ZYTO małopolskie m yego zbtort 
JĘCZMIEŃ: małopoltik* browarniany 
JECZM1EN małopolski przemiałowy, 
OWIES małopolski 44/45 ex 1923 
KUKURUDZA rumuńska stacja Ssiatya  
ZIEMNIAKI jaadiae %
FASOLA biała 
FASOLA kolorowa *
FASOLA k r.sa  
GROCH pełny 
GROCH % Vlctoria :
BOBIK
MIESZANKA pastewna w  stamJs 
WYKA
SIANO słodkie krajowe prasowtaa
SŁOMA prasowana
HRECZKA
LEN
LUBIN

k r  t i a r  lut G iełdy •

Ceny

od fio
Uwaga

25

21
22
18
18 50

26

22
23
19
19

*) Ceny szacun­
kowe bez trans.

Ceny rozum iej ! się w złotych za 
100 kg. bez podatku spożyw czego, 

m iejsce staćja załadow ania.

Lwów  
brutto za netto 
łącznie z workami

M ąka pszenna 1%  „0 . . j
M ąk ap szen .k u ch en n a lI 
Mąka pszenna ciem na 4 :>̂ lc l0™  Lw° "  
Mąka żytnia 60°/»
Mąka żytn’a 70°/o i 
GRYSIK kukurudziany 
MĄKA kukurudziana 
OTREB pszenny netto bez worka 
OTRĘB żytni netto bez worka 
KASZA HRECZANNA 
KA^ZA JAGLANfiA 
KASZA JĘCZMIENNA 
PĘCAK
MAKUCHY lniane ! konopne 
MAKUCHY rzepakowe 
KONICZYNA czerwona krajowa natur. 
KAPUSTA KWASZONA 
WORK. jutowe wyr. Stradon. Warta, 

Częstochowianka 75 kg. za sztukę 
WORKI używane, dobre, za sztuka

Ceny

od do

Generalny Sekretarz 1/r. FAN ET H.

Uwaga

*) Ceny asacm -
kow e bez trans.



„GAMETA LWOWSKA*4 z- dn& 29, p a ld z i s ^ a  1924.

Oszust w mundurze oficera.
KAPITAN K. 4. ZYGMUNT AUGU T DE FERSSINGS LA BASCH.

Kronika.
Środa, 29. października: rz. kat. N ar­

cy z a ;  gr. kat, Łonhyna.
. ....... ■— o—

M inister w yznań i ośw iecenia publi­
cznego o trzym ał dotychczas z catcj Ju­
gosławii 160 depesz z powodu pogrzebu 
H enryka Sienkiewicza. Depesze z tego. 
kraju  nap ływ ają  w dalszym ciągu.

Z Kasy chorych P iezese in  Rady Ka­
sy 'chor-yetr w y b ran y  został na sob )t- 
n.iem posiedzeniu red. Bronisław Lasko, 
wnicki, jego zastępcą p. Grimbauni. P,ie- 
zcseni za rządu  pozostał nadal red. 
Szczyrek.

W  szóstą  rocznice bojów  o Lwów. 
U roczysty  obchód ku uczczeniu 6-lej 
rocznicy rozpoczęcia bojów o Lwów, 
odbędzie się w  piątek Jtliia 31. bin. 
z następującym programem: O godz. 10 
w  kościele św. Elżbiety Msza św. ża­
łobna za  spokój dusz poległych i zm ar­
łych uczestników. (S towarzyszenia  p ro­
szone są  o przybycie  zc sztandarami).  
O godz 18 (6 wieez.) w szkole im. M. 
Sienkiewicza t radycyjne  zebranie, połą­
czone z produkcjami w okaluo-dcklam a- 
cyjneniii. P o  części oficjalnej i koncerto­
wej pogaw ędka tow arzyska  i zaciągnię­
cie w arty .  W stęp  wolny li ty lko za ok a .  
zanietu osobistego imiennego zapro­
szenia.

Izba skarbow a przypom ina p łatn i­
kom obowiązek terminowego uiszczania 
naieżiiości skarbowych, a w  szczegól­
ności podatku przem ia łow ego  za I. pół­
rocze 1924 (p łatny  15. paźdżiannika br.i 
oraz pierwszej połowy Il-cj ra ty  po- 

glat.hu majątkowego, p/.ubnej 10. pażdz. 
% .  r. P łatn icy  w e własnym, interesie 
winni • bezzwłocznie wpłacić , p rzypada-  
lącc kw oty  w pow yższych podatkach, 
gdyż w przeciwnym razie narażą  się na 
znaczne k a ry  za zwłokę i koszta egze­
kucyjne w n n  śl u s taw y  z 31. lipca 1924 
Pz. U. R. P N. 73 poz. 721.

Zniiaoa opłai w  ruchu osobow ym  i 
bagażow ym  z C zechosłow acją. Na pod­
stawie zarządzenia Ministerstwa kolei 
zmienione zostały  dodatki za przejazd 
osób i przewóz bagażu i przesyłek nad­
zw yczajnych na odcinkach granicznych 
w komunikacji z Czechosłowacją tj. od 
granicy  P aństw a  pod Zebrzydowicami 
do czechosłowackiej stacji Piotrowice 
iPc tfow .ce  na Si.), względnie od g ra ­
nicy Państwa pod Cieszeniem do stacji 
Cieszyn Czccboslow. kolei (Tcsi.il). Do­
datki te -r. ii a ogół zmniejszone—— obl i­
czone są na podstaw ic sta łych s taw ek  w 
ko ron ach ; ęzcsk kh ,  pobiera się i c ‘ jed­
nak w ;  łącznie .w walucie polskiej z-f.-rzc 
rachowaniem mi" złoto 'wedle k a ż d 'c z e -  
śikc ogłaszanego kursu.

Polskie Tow. przyrodników  im. Ko­
pernika. Posiedzenie naukowe odbędzie 
się we w torek  dnia 2S. bm. o god 5. 18 
w Instytucie Geologicznym UJn.iiw. 1. K„ 
id Długosza 8, z porządkiem dziennym: 
1) pro;. H. Arct rwski wykład pt. „ W y ­
nik pomiarów geotcii.uicznych w szy- 
bacti naftowych w  ‘B orysławiu".

Zarząd Związku Legionistów  pol­
skich we I.w ow ic urządza gwiazdkową 
w ys taw ę  cbrazów  na dochód budow y 
w jasnego domu i prosi pp. a r tys tów  - 
malarzy o wzięcie udziału w w ystaw ie ,  
/g łoszenia  przyjmuje Sekre ta r ia t  Związ­
ku ul. Zielona 7. każdego w torku  od 7 do 
9 wieczór do 15 listopada.

1'olskie Tow. Politechniczne. We 
środę j»  bm. o godz. 6.15 wiccz. odbę- 
dz ■ e-*+ę- z c b m u e - ły g o d n ta w e ,  n a  k tó r y m ' 
p. prof. G a b r ie l 'Śóficlńićki wygłosi od­
czyt pt.:'- „Czynniki powodzenia elek tro­
dy ni- pubksz-nych w  miastach prowincjo­
nalnych” .

Pośw ięcenie  now ego m ostu na Sole.
W  dniu w czora jszym  odbyła się u ro czy ­
stość poświecenia nowego mostu na 
Solc. długości 150 m.

R edaktor „G az. O lsztyńskie!" przed 
sądem. „G azeta  Gdańska'* donosi z Kró­
lewca. że w najbliższy czw artek  rozpo­
cznie ste w Olsztynie przed Izbą karną  
proces p rzeciwko redaktorow i „G azety  
Olsztyńskiej**, oskarżonemu o obrazę 
landratka powiatu olsztyńskiego.

Rejestracja bezrobotnych rozpoczęła 
sfę już na terenie miasta Lw ow a, po ­
wiatu lwowskiego i żółkiewskiego i po­
t rw a  we Lwowie tylko do 29. paździer­
nika 1924. P o  tym  terminie będą p rzy j­
mowane zgłoszenia tylko tych. k tórzy  
p ra c ę  .stracili PO 29. w rześn ia  1924. 
W sz y s c y  inni p rzez zaniedbanie terminu 
tr acą  wszelkie p raw o  do zasiłku. Zgło­
szeń dotychczasowych napłynęło m e .

Lwów, 27 pażdz.
4h) Referent bezpieczeństwa komen­

dy inśaśta we Lw ow ie  por. Romański 
stwierdzi! , żc  d grasuje w e  Lwow ie od 
pewnego czasu jakieś indywiduum, ubra­
ne w mundur kapitański, które przed­
s tawiając się inkc „kapitan konnej a r ­
tylerii" .Dopełniał nadużycia na tury  kry­
minalnej. Por. Romański zajął się bliżej 
tym jegomościem i przedwczoraj s tw ier­
dził, że w  hotelu -Krakowskim mieszka

(tiejaki Zygmunt August de Eerssings 
-a‘Basch rzekomo kapitan i stud. p ra­

w a uwwcrs. w Odessie. W  toku inwigi­
lacji i dochodzeń ustalono, że kapitan 
tego nazwiska me figuruje w żadnym 
roczniku oficerskim ani Dzienniku Perso­
nalnym M S. Wojsk., w obec  czego o- 
szusta aresztowano. Sprow adzony do 
Komendy miasta „kapitan" nie 'm ó g ł  
się w ykazać  ża ji ią  legitymacja oficer­
ską, natomiast przy  rewizji osobistej 
znaleziono u niego legitymację Związku 
Inwalidów wojennych w W arszawie , u-

wielc, z czego w nioskow ać by należało
0 niewielkich rozmiarach bewob^wfci w 
okręgu lwowskim. N ato  niast ciężka 
jest sy tuacja  p racow ników  umysłowych, 
k tórzy , na razie ubezpieczeniu nie pod­
legają. Również stosunki na wsi pogar­
szają się skutkiem nic.urodzaju i grado­
bicia To też do P aństw ow ych- U rzędów  
P ośrednic tw a P r a w  napływają masowo 
tobolniicy rolni, -z p rn ibą  .o wystanie icli 
za granice. Ż .d n iem  24. p a /d  ziieniika 
i9?4 upłyną! termu, w którym zakłady 
pracy , zatrudniające couajinmej 6 robo t­
ników m ia ły  zgłosić swoich .pracowni­
ków do zabezpieczenia od bezrobocia. 
W związku z tern zaitiierza Zarząd  Ob­
w odo w y  Funduszu Bezrobocia p rzys tą ­
pić do stosow ania  sankcji karnych w o­
bec pracodaw ców , którzy  obowiązku te ­
go zaniedbali.  U staw a przewiduje jako 
g rzyw ny  2UU do l.ttJO złotych,' względnie 
areszt.

N adzwyczajne Walne Zgromadzenie 
Członków Małopolskiego Tow. Lekarzy 
w e te rynary jnych  odbędzie się wc L w o­
wie w gmachu Akademii ined. w e te ry ­
naryjnej w dniu 8. listopada br. o g. 16. 
Nu porządku dziennym znajdują się nar-  
dko w ażne sp raw y , do tyczące ogółu le­
karzy  w eterynary jnych .

(_. jM nożna na listopad. W  „Dzien­
niku Ustaw** ogłoszono następują r c ^ c z -  
porządzciiie: „Na mocy art. 5 u s taw y  z 
dnia 9 październiku 1923 r. o uposażeniu 
funkcjonariuszowi oaństw  iwyc.h i \\ oj=- 
ska zarządza  się co następuje: § 1. Na 
miesiąc listopad 1934 r. ustanaw ia  się 
mnożną w wysokości 0.41 złotych. <? 2. 
rozporządzenie  niniejsze wchodzi w ży ­
cie z dineru ogłoszenia*.

( ) U trzym anie zakazu. W !ad zc \> d -
m ćw ity  odwołania sw ego  zakazu, do ty ­
czącego sprzsd iiży  i noszenie rew o lw e­
rów' automatycznycli,  t. zw. „hiszpań­
skich**. Pozwolenia na r c w i j lw c y  tego 
sys tem u również nie będą w ydaw ane. 
Zakaz by i w vdany  po zanójstwie P re ­
zydenta  Narutowicza, gdyż właśnie z 
i e w o lw tru  tego sys temu dokonane było 
zabójstw o.

O sobowa komunikacja Intnie/.a. Roz­
kład lotów Polskie; Linii Lotniczej od 1. 
listopada będ/ie  następujący: baiimpity 
w kierunku Lw ow a w y la ty w ać  będą z 
W arsz aw y  codziennie o gody.. 13. Do 

‘W arszaw y  odla tywać będą ze L w ow a  o 
godz. 9. rano.

Uzupełnienie w ykazu  tow arów , za 
k tóre  p rzew oźne na kolei opłaca się 
z góry . W y k a z  tow arów  m a to w a n o -  ’ 
ściowych, za których p rzew óz  kolej ma 
prawm żądać uiszczenia opłaty p rzew o­
zowej z góry. uzupełniono a r tykułem : 
Miał w ęg low y i koksow y, szlam w ę­
glow y mokry oraz  żużel i popiół w ę­
glowy.

Zbiórkę na ulicach m iasta  w  dnie 1.
1 2. listopada br. na rzecz ochrony gro­
bów naszych bohajterów torządteaj ’jak 
co .rdkui na  całym obszarze P aństw a  
Polskiego również i u nas wc Lwowie 
tow arzys tw o  „P olsk i Żałobny Krzyż**. 
Niechże patr io tyczna Publiczność nasza 
nic szczędzi grosza do puszki, ile kto 
może za odznakę na  ten. piękny cci, ja­
ko dowód wdzięczności dla tych. którzy 
w obronie naszej boha te rsko  polegli.

(y) Z 1035 kościołów  odebranych 
przez rząd rosyjski katolikom na Kre­
sach i Chcłmszczyźnic. restytuowano u-

poważiuaiącą Zygmunta Labaelia do 
sprzedaży reprodukcji „Teki myśliw­
skiej" ba la ta ,  z kióiycli dochód prze­
znaczony jest na cele powyższego 
Związku, Nadto znaleziono przy  nim 
legitymację funkcjonariusza s t raży  cel­
nej oraz st. szeregow ca armji rosyjskiej, 
jakoteż wiele wizytówek z koroną, opie­
wających na nazwisko: Zygmunt August 
de Eerssings L a ‘Bascja, kapitan, stud. 
p raw  uriiw crs w Odessie, 1'iniandja, 
San Michel, m. bielsingiors

W  toku przesłuchania stwierdzano, 
że Labach sprzedał oddane mu w k o in s  
..Teki myśliwskie" na kw otę  około 1 % 
tys. złotycil, k tórą  to sumę vvę Lwowie 
przetrwouił.  w dodatku jeszcze pozostał 
winien szeregowi restauracji i kaw iar­
niom około 1000 złotych. Między innymi 
szkodę 400 złotych poniosła - kawiarnia 
,.Renesans". W ładze  wojskowe przeka. 
za ły  defraudanta i oszusta  w ładzom po­
licyjnym.

sta woda wczo 400. Ludność prawosławna 
w  b. Królestwie liczy 3 lińljoiny uusz.

(y) Bilon m iedziany przygo tow yw ać  
będzie na zasadzie um ow y zawarteś z 
mennicą państw ow ą Poznańskie tmv. 
akc. „Mism Miedzi". P ierw szą  partię
I. 2 i gro.szówck dostarczyć  ma „Huta 
Miedzi" w styczniu 1925.

(t). Groźny pożar. W  rcahjości p rzy
I I. labtc.now.skich 30, należącej do p. 
Ireny H upertow ej,  z powodu wadliwego 
urządzenia wiązania d a e a o w c g j  w s ą ­
siadującej kamienicy, zapaliły się belki 
s t rychow e. P rzy b y ła  s traż  pożarna  
zmuszoną I n t a  celem ugaszenia pożaru 
w y rąb ać  część sufitu w mieszkania pod 
zagrożonym miejscem dacnu.

(t). N ieletni bezdom ny. P os te r  Jtiko. 
wy przyprow adził  do ło n i s u r ja lu  12- 
Ictiiiicgo Denziaua Federn. którego ujrzał 
śpiącego na ławce na Wjjłacli h e tm a ń ­
skich. Fedor niema rodi:ic'.\v mii miesz­
kania. Dla przenac n v a u :a odesłano go 
do aresztu.

(t). 7a handel suknem w miejscu pu- 
bUczuem aresz to w an a  na Dworcu głó­
wnym Moscsa SŁa-cku, zmn. -w Zftma-p- 
styuuwic. — ■— — . — •

<t) W ypadek  autom ohTow y. W czoraj 
w ieczorem najechał .samochód Nr. 39 Pr., 
w łasność inż. D.. 45-lettiicgp inkasenta 
handlowego Andrzeja Krupę, k tóry  od­
niósł liczne kontuzje zew nętrzne  i w e­
wnętrzne; Pdgutowie ratunkowe zaopa- 

• trzyło Knipę. o
(f) Napad rabunkow y ńa gościńcu pod 

Lw ow em . W  aresz tach  polucy jnycii we 
Lwowie osadzono wczoraj dwóch miesz- 
iiunaiw ' Woli 1 •nbrostart.skiei. W asyla  
Raka, iuż raz karanego i podejrzanego 
o nunrderstwo i P aw ła  W ojciechow skit- 
go. Obaj późnym wieczorem napadli w 
icsic na jadących do Lnyowa z mięsem 
na targ  braci, Józefa  i Jana  Hąramfcu- 
rów  i grożąc dobytymi nożami zmusili 
uciekających do za trzym ania  się. po- 
czem zrabowali część  wołu i ukryli się 
w zaroślach leśnych. Obaj aresztowani, 
chociaż świadkami 'witię im uJowodnio- 
r.o i przv kcnfronlacji z Uąramhuraiini zo 
stali poznani, do winy się .n ic  przyznają, 
nic przecząc jednakowoż, iż na woiflc 
IlarambuTÓw przez jakiś czas siedzieli.

Dr. S fauher powrócił.  Lw ów , Mikoła­
ja II ,  telefon 15—51. Choroby w ew nę­
trzne, spec. serca.

—— O-------

Z sa li sądowej.

WYROK W  PROCESIE PRZECIW 
POR. HANCE.

Lw ów . 28. października. 
(H). W  dalszym ciągu rozprawy 

przeciw por. Hancs przemawiali 
prokurator j obrońca, poczerń T ry ­
buna! po 40-minut. naradzie w y ­
dał wyrok uwalniający oskarżonego 
porucznika Ha^kę od winy i kary.

W yrok ten  eparł Trybuna! na o- 
rzcczeniu znawców, którzy orze­
kli, żc oskarżony w chwili p o p e f -  
nicnia czynu b y ł  niepoczytalny.

WYROK NA ,,REWOLUCJONI­
STO W ’4 Z POKUCIA.

(H.) Dzisiaj zaipadł wyn^k w
s p r a w i e  oskarżonych KończuRa i 
towarzyszy. Koncznik uznany zo­
stał winnym zb ro d t r i  zdrady głów­
nej i zbrodni obrazy re l  afli i ska­
zany na 10 la t  ciężkiego obostrzo­
nego więzienia. W szyscy in n i  o- 
skarżeni uwó.rrieui zostali od w ny  
i kary.

Z ceatrćw 5wowsH!sh.
Repertuar Teatru Wlalkiego:

W torek „Trubadur".
S r o i a  „Komisarz sowic.ki** (50 prc. 

zniżka).
Czw artek  . A da".
Pią tek  „Młynarz i jego córka" (wi­

dowisko w  9 obrazach E. Raupaciia, 
wznowienie).

Sobota o godz. 3 popa?. „Młynarz 
jogo có ika"  (przedstawienie dla mlo- 

} dzieży szkolnej).
Sobota o godz. 7 ..Loheugrin'*. 
Niedziela o 3 po;jof. „Młynarz i jego 

córka** ti irzedsiawieiuc popularne). 
Niedziela o g. 7 ..Ztoto Renu", 
Poniedziałek ..Allyjiurz i jego córka*.

Repertuar Teatru Małego;
W torek „Podatek majątkowy*.
Środa „Podatek majątkowy**. 
Czwartek  „Podatek majątkowy*'. 
Piątek „Podatek majątkowy*4. \  
Snbeia , ,P ' ,.ijatek maia tkow y1*. 
Niedziela „Podatek m ają tkow y". . 
Poniedziałek „Podatek  majątkowy*4. 
W torek  . .Prawo pocałunku", kum. w 

3 stk laeii (premiera).

Repertuar Tealru N owolcb
W torek „Pajacyk**!
Środa ..Pajacyk**.
Czw artek  „Pa jacyk- .
Piątek „Pajacyk";
Sobota .,Pajacyk".
Niedziela „P a jacyk44.
Poniedziałek „Pałacyk**. — -J
W'tor ck „P a iac yk 44.

*  ■ 
”"5075 zniżka na ostatnie przedstaw ie­

nie „Komisarza sowieckiego*4. W środę 
w y s t a n a  Teati Wielki nieodw olał; je 
po raz ostatni sztukę Czirikcswa i na to 
przedstawienie obniżył specjalnie e t n y  
wstępu dn pniowy.

„P raw u  pocabinka *. T ea tr  Ałały
przygotowuje pod reżyserią  Dyr. C za r­
nowskiego jedną /  najlepszych sztuk 
wesołego repertuaru  francuskiego os ta t­
nich czasów, lozkos/.iri  komedię T r is ta .  
na Bernarda  i Sp. pod pow yższym  ty ­
tułem. „P raw o  pocałunku* grane było 
w P aryżu  przeszło 100 razy, a tamcej- 
sza k ry ty ka  zgodnie p rzyznała ,  iż sz tu­
kę tę zaliczyć m ożni do arcydzieł lek­
kich k.iniedji. Jest w niej sw ąd u v  fran­
cuski dowcip, kapitalne podpatrzenie 
komicznych stron życia, mistrzostwo 
sccnicz ie. oraz wy.! w  cle całej galerji 
typów. Premjer.i odbędzie cię we w to­
rek, 4. listojiaja.

W  dzisieis/em przedstawieniu „T ru­
b adu ra"  śpiew a ią pp. Pla.tówna. Green, 
Mami. Dolnicki ; / o p o n .  Abonament 
jest ważny.

„M łynarz i j e c 1 có rk i .  Ponulai ne 
to widowisko, k tó r r  sw ego  .'zasu osią­
gnęło największą 4 iść przedsiaw ień  w 
teatrach europejskich z -pow ,JU swej 
treści, w ystaw iano  jest jeszcze ciągle 
w okresie Dnia Z:iJ-isznego i W sz y s t­
kich św ię tych .  T ea tr  lwowski sztuki, tej 
nie grul od dłuższego szeregu 'ar. a w y ­
stawia ją obecnie na bezne żądania w y ­
rażane  z różnych stron. „Młynarza i je .  
go córkę** reżyse tu jc  p. Kalinowski, 
główne role grają pp. Ladosiówna, Sie- 
nl2wska, Rybicka, Lerczyńsk.i . S a rn o w ­
ski, Peliński. Lncinnan. Czaki i Helski- 
Kowalski. P ie rw sze  wznowienie odbę­
dzie się w piątek. 31. bm. w Teatrze 
Wielkim, łnsp. sceny p. Stalli przygoło- 
wi jc ca ły  arsenał rekw izytów, „gro­
źnych" duchów? widm itd. Dla szerokich 
rzesz, oraz  dla młodzieży widowisko to 
będzie bardzo  interesujące.

i— o—
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Cw. II a. 57/24. T d y k t .  Stroi u  jxrwo- 
ido w a Syiuche Rotil wniosła skargę 
p rz e d  w strome pozwanej Osiasowi Oleś 

•ch.cj-o.wi e zapłatę  IDU .Zip. i 200 zip. 
,zpn. do I.. cz. Cw. II. a. 57/2-1. P o ­
n ie w a ż  miejsce pobytu strony  p o zw ą ,  
r e j  jest nieznane, us tanawia się kura­
to r a  ad actuin w  osobie adw okata  dra 
Fella w Sanoku kuratoretn , k tó ry  ja 
będzie z a s tęp ow i!  na jej k o s / t  i n icbez . 
p ięczeństw o dotąd, dopóki ona sama 
się nie s taw i i n-ie ustanowi pełnomo­
cnika. b258

Sąd okręgowy, Oddział II a.
Sanok, dnia 16. października 1924.
Cg. IX. a. 241/24. Edykt. Sirona po­

w o do w a  Steian Eedunawiiicz wniosła 
Skargę przeciw stronic po,zwanej Hitoto- 
. wi Kaiwuza o 1365 zip. do L. cz. Cg. IX. 
a 241/24. Audiencja do ustnej r‘QBpfS<wy 
została w y z n a c z o n a  na 31. października 
1924 godz. 9.30 przed po!, w  tym  Są­
dzie biuro Nr. 91 ni. Sądowa 7 III. P. 
Pcniew aż miejsce pobytu s t ro n y  pozw a­
ne! jest nieznane, ustanawia się p. An­
drzeja Pam ułę  rc.-lnika w Skomorochttó* 
kuratore.ni. kitóry i a będz.ie zastępow ał 
na jej koszt i n iebezpieczeństwo dotąd, 
dopóki ona sama się nie staw i i nie u- 
stanowi pełnomocnika.

Sąd okręgowy cyw . Oddział IX.
L w ów  dnia S. paźdz. 1924. 6267
C. VI. 198/24/1. Edykt. Pow ódka  P e ­

lagia S y rw a tka  z Drozdowie wniosła 
skargę  przeciw- pczwanemu Stefanowi 
Saw ka z Cuuiowa o 500 złotych. Au­
diencję do ustnej ro zp raw y  w yznaczono 
na 28. listopada 1924 godeina 10 przed 
południem w- tym Sądzie biuro r.r. 6. 
Poniew aż miejsce pobytu pozwanego 
jest nieznane, ustanawia ®ię Kseńkę 
Pacz  w- Cuniowie kuratorką, k tóra  go 
będzie zastępow-ać na jego koszt i me- 
bezp ieczcis tw o dotąd, dopóki on się 
nie stawi i nic • ustanowi pełnomocnika. 

Sąd powiatowy. Oddział VI.
Gródek jag., d. 12 września  1924. 6260

t f i T  A  T> U O A? c  /.
Sa 4/24/2. Edykt ugodowy. O twarcie 

postępowania ugodowego do majątku 
Iw  iiaoiina Griiila p rzem ysłow ca  w- Sta- 
uisfaw. ewic. Komisarz ugodowy «.Sed/.ia 
Sądu okręgow ego w  S tan is ław o w a .  Za­
rządca ugodowy id jw k a t  Dr. Dawid 
Janas  w 'S tanisławowie. Audiencja do 
zaw arcia  ugody nv wymlęnkmyin Sa­
dzie biuro nr. 05 dnia 26. listopada 1924 

'o godzinie 10 przed pił .  Czasokres do 
zgłoszenia 'warzaielniości: do 15. paź­
dziernika 1924.

Sad okręgowy. Oddział IV.
Stanisławów d. 22. pażdz. 1924, 6259

f  T  A  Ti K  T.

A. VII?. 107/21. Edykt.  Sąd powiato­
w y  iw Sokalu zawiadamia, żc dnia 19. 
grudnia 1920 w Zubkowie zmarła Al ar ja 
Kużnicz, pozostawiając rozporządzenie 
ostatniej w-oli. Poniew aż  Sadow i miejsce 
pobytu Demka Kuźnicza nic jest zim­
nem. przeto w zy w a  sic go, aby  w- p rze­
ciągu jednego roku licząc od dnia niżej 

• ’,o d a n (g o  zgłosił się w  tutejszym S ą ­
dzie i wniióst oświadczenie co do dzie­
dziczenia w przec iw m  m bowiem razie 
spadek  zostanie przeprow adzony  ze 
; głaszaiącymj się dziedzicami i dla nie­
obecnego ustanowionym k w a  torem Ma- 
i ją  Kuznicz żona.

Sąd powiatiTttjy.
Sokal. 30. sierpnia 1924. 6263
A. III. 1561/18. W ezw anie  nic/lianoih 

dzżedz.itór . Iwan Kowalczuk, pobere /m k 
leśny zmarł w  WoEcjr 2. sierpnia 4915 
bez pozostawię<va r ozporządzcn.i* o- 
nti tnie i woli. Sądowi nie wiadomo, czy  
r . t tóez  małżonki pozostali d z i e d z e " U -  
stauaw ia się zatem p. ad w. dr. M aury­
cego Rattnera  w  Podhajcacii kura torem  
nieznanycli dziiodziców. Kto zamierza 
Łgłnsić roszczenia do spadku winien o 
teru donieść Sądowi w ciągu 1 roku li­
cząc  < cl dnia dzisiejszego i w ykazać  
sw e  p raw a do spadku. Po  upływie tego 
czasokresu  w yda się spadek tym  oso­

bom, które w ykażą sw e  prawa, o ileby 
zaś ' i raw a nie w ykazana,  sp ad :k  p rzy ­
padnie żonie Zofii Kowaiczuk ur. Kucei, 
jSko jedynej spadkobierczyni.

Sąd pow iatow y, Od-Jzi.ił III.
Podhajce, dnia 27. lutego 1924. 6262
A. III. 431/22/10. Postępowanie t d y k ­

ta hic. Isp. Jakób P rys tupa ,  rolnik w 
L u tow ie  zmarł 19. kwietnia 1922, tamże 
rozporządzeniem ostatniej woli legował 
500 Mk. synowi sw em u . Aleksandrowi 
P iy s tup a ,  którego miejsce pobytu  Sado ­
wi lucznauc, w-żywą się togo i, aby w 
przeciągu 1 rok.u licząc od dnia dzisiej­
si ego zgloii! się w tut. Sądzie. Po  up ły ­
wie teg i czasokresu  odbędzie się rcz -  
p ja w a  spadkow a p rzy  udziaie dziedzi­
ców, k tó rzy  się zgłosili i ustanowionego 
dla i»eobLcueso kurat ma P io tra  C zer­
ni ja. 6253

Sąd pow iatow y, OdcLaa! III.
Sokal, dnia 30 w rześn ia  1924.
A. III. 325/21/16. Edykt w zyw ający  

dziedzica, którego pobyt nie jest w ia­
domy. Dnia 12. czerwca 1921 zmarła  w- 
Parchaczi: Anna Tc-fenko pozostawiw­
szy pisemne rozporządzenie ostatnie) 
\vo?i. W asyla  Tcłeoika. syna Hirycia, 
k tórego miejsce pobytu Sąd we zna — 
w zy w a  się, aby w przeciągu jednego 
raku licząc od dnia dzisiejszego zgłosił 
się \v tym Sądzie. Po upływie tego cza 
SM resu odbędzie się rozpraw a >padko- 
w a  przy udziale dziedziców, k te r ż r  sic 
zgłosili i u stan o wioń ego dl a nieobecne­
go kura tora  Michała Tc kwiki.

Sąd powiatowy. Oddział 111.
Sokal dnia 18. sierpntia 1924. 6251

E l ' R A  T E Ł  VI.

L. 3/23. Edykt. Maria Kmdrat roln: - 
cka  w Szczym w cach zostaje z powiedli 
m a rno traw stw a  częściowo nniewłasnu- 
w oliwmy. Kurator Jan Dobrowolski w 
Szczytowcacn.

. Sąd powiatowy.
Zaleszczyki 10 lśpca 1924 . 6265
P. VII. 221/24/7. Mikołaj B lyskun z 

Pukienioz uznany umysłowo chorym. 
Kuratorem dla mego ustanowiono Iwana 
Błyskowa z Pukicmicz.

Sąd powiatowy. Oddział VII.
Stryj dnia 29. sierpnia 1924. 6264
P. IM. 178/24. Edylkit. W alentego Ci­

sek zarobnika w- Holendrach la t 75 po­
zbawia .się częściowo wlasnawolnośtf* z 
powodu ma/flbtra.wstiwa. Doradcą iłłta- 
nawia się Antoniego Czajkowskiego w 
Podhajcacli.

Sąd powiatowy, Oddział III.
P td h a jcc  djjia 7. kwietnia 1924. 62)51
P. VI. 168/17/32. W skutek  uchwały 

Sądu okręgow ego w Jaśle, z dnia 5. li­
stopada 1923 r. uchylającej zawieszone 
nad Stanisławem Pyzikiem częściowe o- 
g-antczeaic w łesnowcluości — p rz y w ra ­
c a  się mu wł&iiuwolność ■ rozporzą- 
dzalność. Zaia/etr .  za rządza  się w y k re ­
ślenie adnotacji częściowego pozbawio­
na w'lasnowolności z k a r ty  i3. i C. rea l­
ności L-wh. 955 ks. gr. gm. kat. Uświę­
cany.

Sąd okręgow y. Oddział IV.
Jas ło  da o 12. Epca 1924, 4582

U Z N A N I A  Z A  Z M A R Ł E G O .

T. IV. 56'24/3. W łady s ław  Madura z 
Jas trząbki Starci, szeregowiec 16 pp.

czasie walk na froncie bolszewickim 
w lipcu 1929 bez wieści zaginął. W y d a ­
je s:e ogólne w ciw  unie. aby  udzielono 
Sądowi lub k w a te row i i' obrońcy w ę­
zła małżeńskiego dirowi Brillaitidoy-i w 
Tarnowie wiadomości p zaginionym. 
W ładys ław a Madurę w zyw a  się, aby 
Sąd tut. uwiadomił o śwem życiu do 
ilma 25 maia 1925. 6231-3

Sąd o k r e ^ w y .  Oddział IV.
Tarnów. 20 września 1924.

T. 81/24. Edykt. Hoicsłaiw Kr?mPu- 
szcwĄr|  syn. Spiridia.ua i Anny, urodź. 
7. kw ietnia 1874 w  1 picy gótnej. w Sko- 
m orodiach  zamieszikafy, zaginął na woj­
nie światowej jako żołnierz austr.laicki 
w  listopadzie 1914 roku na odcinku L- 
żok--Sianki,  gdzie b u ł  udzi.ił w  boŁp z 
Moskalami i od tego czasu niema o iiiin 
żadnej w iadiomó.śei. z czego domniemy­
w ać  się należy. żc już me żyje. Na 
prośbę żoną w draża się postępowanie 
ccleni uznania go za zmarłego, a mał­
żeństw o -żniw iirtc z Matyldą Hehri za roz

w iązane. O głasza się w ezw anie, aby
najpóźniej do sześciu miesięcy ed Jiiia 
ogłoszenia edyktu w gazecie, ij. do 31 
s w a  1925 udzc-ił/nn ' 'udowi litb ad. wo­
kalowi Drowi -Chrzanowskiemu w Brzc- 
żaiiacli wiiadomości, którego ustanawia 
się obfońcą w ęzła  rnalzenskncgo, wiadbJ 
njoś/eLu zagmiionym,. a Jcgo> samego \vzy 
wa się. by ..się w  Sądzie zgłosił lub dal 
znać o sobie. Pd upływ te tego czaso­
kresu Sąd  na ponow ny wniosek rcz- 
strizygmc ositatecznie.

Sąd Okręgów y 
Brzeżany dnia 16 września 1924. 6266

T. 211/24/3. Aron Leib 2 im. Vcr- 
styleiśer. urodzony w Dawidowie 27. 
grudnia 1881 jako jemee zm arł  21. s ty ­
cznia 1916 w' Turkiestanie iv szpiitalu w 
Kekanoi. Celc-m udoweduź-enia śmierci 
w zy w a  się. b y  do 3 'mtiesiięcy od ogło­
szenia udzielono wlodorności o nim Są­
dowa albo kuratorow i Drowi Jan ko w ­
skiemu Antoniemu aitw. we Lwowie.

Sąd okręgow y cyw.. Oddział VII. 
L w ó w  dnia fi. p.ażdz. 1924. 62/2
T. IV. f 3 23/11. Jan Grzęda urodzo­

ny w Koninie 1S/5. żołnierz austriacki, 
zaginął na froncie włoskim 1917. W dra-  
żaiac postępowanie celem uznania go 
zir.arlym, w zyw a  się o udzielenie o nim 
wiadomości tutejszemu Sądowi. Po 6 
miesiącąpdi o,d t e g ) ogłoszenia, na po­
równa. prośbę w yda sle orzeczenie.

Sąd okręgow y. Oddział IV. 6257 
Nowy Sącz, dnia 18. kwietnia 1924. 
T. V. 234/24/5. Józef Kosrarski. u ro ­

dzony 1883 w Domaradzu, powiat Brzo_ 
zów, przydzielony do 10. pułku piechoty 
walcząc na froncie rosyjskim dostał sic. 
do niewoli, zaginął. W draża jąc  poste­
ro w an ie  celem uznania go za zm adego. 
w z y w a  się, aby  zawiad muono Sąd o 
za?«St'f ym.

Sąd okręgowy.
Rzc-szów, 22. września 1924. 6273
T. V. 261/24/3 ‘Stanisław Latawiec, 

urodzony 1883 w Woli rzeczyekicj, po­
w iat Tarnobrzeg, żolnier z 40. pułku 
riceboty . walcząc na froncie rosyjskim 
w Karpatach 19E3 dostał sic do niewoli 
rosyjskiej, zagina? W draża jąc  r.ostępo- 
wanłe celem uznania go za zm.»-tego. 
w zyw a sic, aby zawiadomiono Sąd o 
zaginionym.

Sąd okręgowy.
Rzeszów, 20. wmześnia 1924. 6274

, T. V. ? 1 7/2ł/4. Jan Ktmt T urodzony 
IS75 w K W W ro w ij .  poWbit Rzeszów, 
przydzieiwiy Jo  40. p-.ilkn piccb]:>ty>v:il. 
cząc n,a froncie roiy.iskim zaai.iąl w bit­
wach pod Łuckiem w c re rw cu  1916. 
W drażając  postępowanie celem uznania 
go za zmarłego, w żywa się. aby  zaw ia ­
domiono Sąd o zaginionym.

Sąd okręgowy.
Rzeszów. 4. pa idzwrnika 1924 »T>275 
T. V. 136/24/6. Antoni Kurator, urę- 

dzopy 1872 wr Pogwizdowi?, j-cwiat 
Łańcut, pospolitak 17. pułku posppl tego 
jjiszeida. pełnił s łu ż b ę -w  czasie wojny 
w  Przem yślu , w maren 1915 ci os t ił się 
do niewoli rosyjskiej i zaginą!. W draża 
się postępom apie celem uznania za zmar­
łego. W \ daje się wezwanie, aby m k ie -  
Iiuk.i Sądowi wiadomości o powy-ż. w y­
mienionym.

Sąd okręgowy.
Rzeszów', 20. września 1924. 62*7fi
T IV. 84/22/5. P io tr  W yszyński z 

' więWczyrrjS pow alany  w 1915 do 57 
imlkii piechot;,' j w ys łan y  iu  front ro­
syjski w lipcu 1915 bdz wieści zaginą!. 
W ydaic  się ogólne wezwanie, a b j ’ n- 
dzicloiy^ Sądów lub. kiiratpfow 1 dr. 
Gałeckiemu, .adwokatowi V  Taruoigie.

obrońcy węzła małżeńskiego w-iadomo- 
ści o zaginionym. P io tra  W yszyńskiego 
w zy w a  się, aby Jo  20 maja 192? uw ia­
domił o sweai życiu. 6282-3

Sąd okręgowy, D JJzia ł  IV. 
Tarnów. 20. listopada 1922.
T. V -336/23/9. Wojc<cch żńijkut,  u ro­

dzony 1887 w Wólce grodziskiej, powiat 
Łańcut, przydzielony do 3 pułku a r ty ­
lerii fortecznej walczył na froncie 10 - 
syjskim pod Sieniawą, dostał się w ro ­
ku 1914 do niewoli rosyjskiej,  zagiu.i!. 
W drażając  postępowanie e e b  u uzuan/w 
go za zmartego, w zy w a  się, aby zaw ia­
domiono Sąd o zaginionym.

Sąd okręgowy.
R zeszów, 20. września 1924. 527«
T. V. 317/24/3. Zofja Kawa, urodzona 

1863 w Boguchwale, pow iat Rzeszów, 
wydaliła się 1890 w niew/adomym kie­
runku i zaginęła. W draża jąc  postępowa­
nie celem uznania jej za umarl i, w zyw a 
się. aby zawiadomiono Sąd o zaginionej.

Sąd okręg iwy.
Rzeszów, 30. wrześnią 1924. 6277
T. 101/24/3. Jakób  Szisiesi syn T y ­

moteusza, urodzony 31. m arca  1885 w 
W ysocka paw Brody, powołany w r. 
1914 do wojska anstr..  zaginął w  \wviie  
światowej od roku 1918. W drażając 
postępowanie celem uznania go za zmór 
lego. w zy w a  s'ę, ażeby udzielono wia­
domości o zaginionym • do 6 miesięcy 
Sądowi lub kuracuroiwi Drowi Majblu- 
mowi w Złoczowie.

Sąd okręgowy. Oddział IV. 
Złoczów dnia 15 wrześni* 1924. 6236 
T. U 533'. Edykt, Iwan, Moroz syn 

Jakitna i Anastazji, urodzony 26. g rud­
nia 1889 w Rohaczynie. t a n  zatniesz- 
kaly. zaginał na wojnie jak-.’, żołnierz au­
striacki 1917 raku. Ogłasza s ię  w ez w a­
li,ic. aby najpóźniej do 6 nrcsięcy  od <" 
gfaszcui., udzjflono Sądowi wiad,.vii-:>;i 
o nim, a jego sie w zyw a by dal znać 
o sobie.

Sąd okręgow y
Brzeżany 26. maja 1923. 6253
T. 13SJ?4; 1 Stefa-n Ostapczuk, uro­

dzony dnia 9. stycznia 1874 w  Brodach 
biorąc udział u  wojnie śWattawaj jako 
żołnierz austTjfcki zaginął 'aj roku 1918 
tui froocic albońskhn. Wdiażft.iąe postę­
powanie celem uznumia gc za zmarłego,, 
wrzywa "się, aby uwiadomiono o zagim F  
nvm do 6 miesięcy Sąd lub kura-to/c 
ad w. Dra E (Jrube-ra w  Złoczowie.

S:jd ykregow y. Oddział, I\  
Zh/czćw dnia 21 w rześnią 1924. 62>f

S u sc ja lis t : citcrób 
Dr. JUtJUS^ 1 w sn er.

i R D E L
b. «ekunci szpiiila pow ord. od 12-1 1 3-6 

L W Ó W .  P O D L E S K I E G O  6.

LW OW SKIE TOW ARZYSTW O AKC A 1- 
NE BROW ARÓW  poszukuje do iw- 
ti  cbiiiaistc-w d*o przyjęcia bednarzy

I obznajoiTHGiiywh z robotą brow arniana
* Zgłoszenia w Dy-rekcjii 1 om arz>śtv, a

Lwów  Klepa-owsk.i 18. 6284-5

AU)IGRY ROPNE od • do 7009 IIP.
tU: za.dzcnia mlyń: kfc. P ra sy  do 
O brabiarki do metali i drzew a na dug-^r- 
nc sp łaty , oraz transmisjo, wirwny. 
sy. ole.ic, sm ary , ropę, pape. hiaciic pr - 
cVuk(twaną poieca

..P IL O T ’
Lwów. ul. Batorego 4. Odz-iuiy: Tarnr. .

Podwołoczyska 0 i -a . G

S t o w a r z y s z e n i e  M e c h a n i k ó w  P o l s k i c h  z  A m e r y k i  S - k a  A k c .
W a r s z a w a ,  M a r s z a ł k o w s k a  46 . lei. 106—99.

P o l e c a  w y r o b y  w ł a s n y c h  k r a j o w y c h  w ytw órn i .
O b r a b i a r k i  d o  m e ł a l i  1 Iokprki, wiertai .,i, strugarki podłużne i poprzeczne, 

dłutownice, gwinciarki, szlifierki narzędziowe, ayrzarki uniwersalr#, ryfl 1 rki i f. p.
O b r a b i a r k i  d o  d r z a w a  1 gatry, j>iły taśmow# i tarczowe, stnigarkl, wier- 

lalki, frezarki i t. p.
N a r z ę d z i a  d o  m e ł a l i :  frezy różnego rodzaju, rozwiertaki, gwirilowmki, 

imadła równoległe ślusarskie i maszynowe, przyrządy do łrezowanis i szlifowania na 
lekarkach, podzielnice uniwersalne i t. p.

M a s z y n y  r o l n i o z e *  kieraty, sieczkarnie i przystawki uniwersalne.
O d l e w n i a  jfceliw a: odlewy maszynowa i Uofa rozpędowe i linowe a. obróbka) 

pędnie (transmisje), rury wodociągowe i kanalizacyjne (pionowo lane), rury żebrowe 
dla centralnego ogrzewahja, garnki żelazne emaljowane. odlewy sanitarne.

O k a z y j n i e  d o  s p p z e d a a i a r  parowóz 100 KM. rozp. koło 700 mm„ loko- 
mobiła 40 KM. silniki elektryczne, gryzarki: pionowe do zaokraglania zębów koł. z-- 
hatycb, lokarki czołowe o tarczy 700 mm. — Szczegółowe olerty i prospekiv na żą­
danie S k ł a d  i P r z e d  s t a w i c i e l s t w o  na województwa wschodnie* 6007

„ P I L O T * '  L w a  w  u u l .  B a t o r e g o  4 .  Oddział w Tarnopolu i Podwof.irżyskach

fr-TLsaa ersta bez od n o szen ia m iesi fBeznie 3 zi. 61) z od ooszem em  F i pocztą n ik sięcen io  )  iŁ «8 f f  za g ra n ica  8 zł. 59 p .  — R ed a itcj* 
t u i bb« od g o d z. 8 ran o  do f  p op o ł. w w y ją tk  wn . ‘e i  leł i Ś « 1| Ł  —  IM  Ifektor n acze ln y p rzyfo tajo  oM  W  popot. —  O stó w  nJefaaelrewa/aycW 

B a le iy d e  nie p^ryftn id e do — R ó ićR ^ só w  R ed ak cja i A ćm in h tr» d a  ni« łw r a c a ja , — K onto P. K. O. 141.$%
odpowiedzialny: JL N a l e ż y t o ć ć  poCzlcv \ć  o p i a c o n o  ry cza ł tem .  Drukarnia folaka, pod zais. Z. KWousiewh


